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Chrzest w Jordanie List Beyina do Stalina
w sprawie rewizji traktatu radziecko - brytyjskiego

MOSKWA (obsł. wł.). Brytyjski 
min. spraw zagr, Bevin, wystoso­
wał pismo do generalissimusa Sta­
lina, w którym wyraża gotowość 
podjęcia rozmów w sprawie rewizji 
traktatu radziecko - brytyjskiego. 
Poza przystosowaniem go do obec­
nej rzeczywistości i oparciu □ kartę

Zjedn. Narodów, Bevin proponuje 
przedłużenie układu na 50 lat. Be ­
vin w piśmie swoim ponadto zapy­
tuje, w jakiej formie Stalin życzy 
sobie prowadzenia rozmów, czy 
wstępne rozmowy chce prowadzić 
sam, czy tęż Bevin ma zwrócić się 
bezpośrednio do Mołotowa.

Znów groźba kryzysu
Pozycja rządu francuskiego Ramadiera — zachwiana

Wieści o niepokojach utarły w świecie opinię, jakoby Palestyna była 
jednym wielkim polem walki, a szary dzień — porą, w której codziennie 
grzebie się tysiące jej ofiar. Przyczynia się do tej opinii fakt, że pisma 
całego świata najchętniej zamieszczają sceny z walk. Błędną opinię pro.
stuje codzienne życie. Oto fotografia jednej z takich scen. Głowa kościoła 
grecko-katolickiego w Transjordanii arcybiskup Epifanios dokonuje ce. 
remonii chrztu odbywającej się od wieków w Jordanie, Symboliczna ta 

uroczystość powtarzana jest co roku

PARYŻ (obsł. wł.). Pozycja rza 
du Ramadiera została w związku 
ze sprawą Indochin na nowo za 
chwiana, na skutek oświadczenia 
komunistów, że podczas dzisiejszej 
debaty w Zgromadzeniu Narodo­
wym będą głosowali przeciwko 
udzieleniu kredytów dla Indochin

Jak podaje jedna z francuskich 
agencyj prasowych, premier Ra 
madier wysłał do Moskwy specjał 
ny samolot dla min. Bidault. aby

na wypadek przesilenia rządowego, 
mógł on natychmiast przybyć do 
Paryża.

Ofensywa w Grecji
ATENY (PAP). Wojska rządowe 

w Grecji rozpoczęły generalną ofen­
sywę przeciw powstańcom. Do akcji 
rzucono wiele wojska, oraz czołgi i 
samoloty.

Zbliża sia punkt kulminacyjny
niebezpieczeństwa powodzi
Ludność stolicy otrzymała alarmujące ostrzeże- że mostowi Poniatowskiego w ra­
nie. 2 mosty na Wiśle W Warszawie zerwane sadzie nie grozi niebezpieczeństwo,

WARSZAWA (tel. wł.). Sytuacja powodziowa, na rzekach polskich, 
szczególnie na Wiśle — staje się z godziny na godzinę coraz groź­
niejsza. Najbliższe 24 godziny zadecydują o tym, czy człowiek zapa­
nuje nad szalejącym żywiołem, czy też wody przerwą wały ochronne

ponieważ silna konstrukcja zdolna 
jest stawić opór groźnemu żywio­
łowi.

(Giąg dalszy na str. S-ej)

Proces w Trieście
o zabójstwo ang. generała

RZYM (Obsł. wł.) Przed sojuszni­
czym trybunałem wciskowym w 
Trieście rozpoczął się proces 33-let- 
niej nauczycielki włoskiej Marii 
PąsąujmeKi, - oskarżonej o dokonanie 
w dniu 10. 2. br. zabójstwa brytyj­
skiego gem. brygady de Vinton. Zda­
niem oskarżonej dokonała ona zabój 
śtwa na znak protestu przeciwko 
warunkom traktatu pokojowego dla 
Włoch.

i spowodują katastrofalną w skutkach powódź.
W Warszawie oddziały saper­

skie, które trwały w ostrym pogo­
towiu, ruszyły wczoraj rano do 
walki z żywiołem, rozbijając ła­
dunkami trotylu płynące zwały lo­
du. O godz. 9.50 utworzył się pod 
Mostem Poniatowskiego zator lo­

dowy. Na samym moście ruch od­
bywa się tylko po jednej stronie 
jezdni, gdyż druga zajęta jest przez 
wojsko, usiłujące rozbić powstają­
ce przy filarach mostowych zatory. 
Dowodzący oddziałem saperów kpt. 
Gawdzik oświadcza pocieszająco,

Perspektywy „dolarowe"
Jawne i tajne narady w Waszyngtonie nad projektem 

pomocy finansowej Turcji i Grecji
NOWY JORK (Obsł. wł.) Korni

X protesu Jtoesso

7000 dzieci spłonęło 
żywcem

ziono 14 tysięcy Rosjan. Trzymano 
ich przez cztery dni w zamkniętych 
wagonach, nie dając jeść ani pić. Po

(Ciąg dódszy na str. 2-ej)

Wstrząsające zeznania 
świadków odsłaniają ta­
jemnice piekła oświę­

cimskiego
WARSZAWA (PAP). W trakcie 

swoich zeznań świadek dr Milan Guil­
der, Jugosłowianin wspomina o pot­
wornych warunkach, w jakich odby­
wała się transportacja oświęcimia- 
ków do Sachsenhausen. Wagony, by­
ły zaplombowane, a okna zabite de­
skami Pociąg wlókł się nióledwie ty­
godniami. Z jednym z takich trans- 
portów świadek miał możność zetknąć 
się osobiście. W wagonie kolejowym, 
mieszczącym 40 osób, znajdowało się 
cztery razy tyle ludzi. Gdy na stacji 
wagon otworzono okazało się, iż 
wśród 160-ciu mężczyzn, załadowa­
nych do jednego tylko wagonu, 40-tu 
smarło. Przeprowadzając obdukcję 
nad zmarłymi — dodaje świadek — 
stwierdziłem, iż większość z nich 
smaria na skutek uduszenia. Wnio- 
•ek był prosty: jedni dusili drugich, 
ażeby było więcej powietrza.

14 dni bez jedzenia 
i picia

Następnym świadkiem jest Wan­
da Urdziela. Była aresztowana w 
Lublinie w końcu 1942 roku za u 
dział w ruchu oporu. Była w obozie 
V Brzezinea Widziała jżk prsjrwie-

sja spraw zagranicznych senatu a- 
merykańskiego omówi dziś na posie­
dzeniu jawnym projekt ustawy o po­
mocy Grecji i Turcji. Jako pierwszy 
zabierze głos podsekretarz stanu 
Dean Acheson, następnie ministro­
wie wojny i marynarki, jak równięż 
szef misji gospodarczej Stanów 
Zjednoczonych, który niedawno po­
wrócił z Grecji. Dyskusja wykroczy 
prawdopodobnie w obu Izbach Kon­
gresu amerykańskiego poza ramy 
pomocy Grecji i Turcji. Omawiana 
będzie również pomoc dla innych

krajów, które potrzebują pomocy fi­
nansowej lub rady ekspertów woj­
skowych.

Truman konferował z ambasado­
rami amerykańskimi w Atenach i 
Ankarze, odwołanymi do Waszyng­
tonu.

NOWY JORK (PAP). Minister 
skarbu Stanów Zjednoczonych Sny­
der, oświadczył na konferencji pra­
sowej, że wysunięty przez prezyden­
ta Trumana plan pomocy dla państw 
zagranicznych nie będzie czynnikiem 
inflacyjnym w gospodarce Stanów 
Zjednoczonych, gdyż większość żaku

Najnowszy-pocisk rakietowy

Marynarka powietrzna Stanów Zjednoczonych Ameryki Północnej wy­
próbowała na stacji doświadcząlnej Inyokern w Kalifornii nowowynale. 
ziony pocisk rakietowy o wielkim kalibrze. Zdjęcie przedstawia opusz­
czony z bombowca pocisk. Ostatecznych prób dokonano na tejże stacji 
przy pomocy bombowca zawieszonego na olbrzymim dźwigu. Z tak 
umiejscowionego samolotu wystrzelono pocisk rakietowy, który podobno 

wykazał potężną silę wybuchową

pów, które rządy zagraniczne po­
czynią w Stanach Zjednoczonych za 
te fundusze — dotyczy towarów 
znajdujących się w dostatecznej 
ilości na rynku.

Umowa handlowa
polsko-szwedzka

LONDYN (Obsł. wł.) Między Pol­
ską a Szwecją zawarta została umo­
wa, według której Szwecja dostarczy 
Polsce koni, bydła, maszyn i rudy że­
laznej wzamian za 350 tys. ton węgla,, 
ponadto koks, nawozy sztuczne itd.

Dyrektor UNRRA
przybędzie do Polski

WARSZAWA (PAP). W przy­
szłym tygodniu przybędzie do Pol­
ski naczelny dyrektor UNRRA gen. 
Rooks, który przeprowadzi inspekcje 
placówek UNRRA w Polsce w 
związku z ich likwidacją. Pomoc 
UNRRA dla Polski w styczniu br. 
wynosiła 6 milionów, w lutym 5 mi

Tragedia 
polskiej floty 

wojenne]
Wyjazd polskiej misji morskfej 

do Londynu spowodował szereg ko­
mentarzy w prasie brytyjskiej na 
temat losów naszych jednostek, 
stacjonujących na Zachodzie, Jest 
rzeczą charakterystyczną, że mo­
wa jest wyłącznie o tych okrętach, 
które stanowiły naszą własność 
jeszcze przed wojną. Natomiast 
pomija się milczeniem zagadnienie 
obiektów przekazanych załogom 
polskim już w toku wojny z Niem­
cami.

Losy polskiej floty wojenne) ży­
wo obchodzą cały naród, który w 
czasie ciężkiej okupacji krzepił się 
jej sukcesami i sławą. Gdy tylko 
nastąpiła kapitulacja niemiecka, 
od razu opinia publiczna zajęła się 
kwestią powrotu bohaterskiej es­
kadry. W przeciągu blisko dwuch 
lat raz po raz dawały się słyszeć 
z Zachodu głosy nadziel i pozytyw­
ne obietnice. Najpierw rozważano 
możliwość przepłynięcia całego ze­
społu z pełnymi załogami 1 do­
wództwem do portów bałtyckich. 
Na jesieni ub. roku rzecznik bry­
tyjskiego ministerstwa spraw za­
granicznych oświadczył, że sześć 
największych okrętów, w tej licz­
bie krążownik „Conrad'*, pięć 
kontrtorpedowców: „Błyskawica", 
„Burza**, „Piorun'*, „Krakowiak" i 
„Ślązak** oraz okręt podwodny 
„Wilk** pozostałą do dyspozycji 
rządu polskiego. Teraz wreszcie 
jest brana pod uwagę możliwość 
zwrotu pięciu zużytych i ogołoco­
nych małych okrętów.

Cała ta historia posiada w sobie 
cechy tragizmu. Tragizm ten ok»- 
źe się jeszcze głębszy, jeżeli weź- 
mierny pod uwagę stosunek Anglii 
do innych sprzymierzeńców w wal­
ce z Niemcami.

I tak Norwegia, Holandia. Danią, 
Grecja, Jugosławia i Francja nie 
tylko otrzymały wszystkie jedno­
stki, które im przekazała w okresie 
wojennym admiralicja brytyjska, 
ale szereg dalszych dla uzupełnie­
nia strat poniesionych w toku dzia 
łań. Przekazano im nadto szereg 
obiektów z b. floty niemieckiej 1 
włoskiej. Wszystkie zaś powróci­
ły z nowoczesnymi urządzeniami 
nawigacyjnymi, a niekiedy radaro­
wymi. W ten sposób grupa mniej­
szych państw sojuszniczych zyska­
ła na jakości, a nawet czasem na 
ilości sprzętu wojenno-morskiego. 
Załogi, które powróciły przeważnie 
z nim, stały się kadrami podstawo­
wymi dla szkolenia nowego naryb­
ku. Cenne ich doświadczenia bo­
jowe nie zostały zmarnowane.

Tymczasem marynarka polska 
pozostała jedynym wyjątkiem. Cie­
kawe są oczywiście wszystkie po­
wody, które wytworzyły powyższy 
stan, ciekawe dla opinii publicznej 
i ważkie dla historii. Niestety 
trzeba powiedzieć, że najważniej­
szymi okazały się względy poli­
tyczne 1 to raczej polityki we­
wnętrznej między Polakami, nli 
zagranicznej.

Propaganda przeciw powrotowi 
do kraju w marynarce okazała naj­
większą aktywność i zgubność. Dla 
Anglii, chociaż obecnie zdystanso­
wanej z pierwszego miejsca wśród 
potęg morskich, ale jeszcze silnej, 
nieliczna stosunkowo grupa pol­
skich okrętów, przestarzałych, czę­
ściowo zużytych, a w całości two­
rzących mozaikę Jakościową, nie 
mogła stanowić poważniejszego nig
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bespiaozeństwa, choóby myśiaHo|Zgodne stanowiskfl Marshalla i Mołotowa na konf. w Maskwi® 
tam O trzeciej wojnie. Admiralicja 
brytyjska zdawała się razamitó, że 
większą korzyścią dla własnej pro­
pagandy byłoby oddanie, kilku ma- 
łyćh jednostek morskich, niż prze- 
trzy mywanie ich we własnych por­
tach. Pewień nieumiar polityczny 
kierowniczych osobowości w mary- 
narce polskiej wpłynął na deeyzje 
negatywną wahających się lordów 
admiralicji. Postąpiono egoistycz­
nie i krańcowo tak, jakby hie ist­
niała odpowiedzialność przed na­
rodem i historią. Tragedia polskiej 
floty rozpoczęła się od przekazania 
« powrotem armadzie brytyjskiej 
kentrtorpedowca „Garland*’ i 
dwóch dzielnych okrętów podwod­
nych „Dzik" i „Sokół**, następnie 
zaś krążownika „Conrad *.

Jak mało przydatne były Angli­
kom przywrócone jednostki świad­
czy fakt, źe „Conrada** posłano na 
rozbiórkę, a „Dzika" odstąpiono 
Danii.

Drugim aktem tragedii było wy­
montowanie wszelkich nowoczes­
nych urządzeń z pozostałych okrę­
tów. Załogi polskie zostały zabrane 
na ląd, a angielskich na razie je­
szcze nto dano. Skazano więc dnin- 
ne 1 bohaterskie symbole na pa­
stwę rdzy!

Polska misja morska przybyła, 
aby ratować resztki. Czy się to 
oda, czy nie powstaną nowe trud­
ności *— nie wiadomo. W każdym 
razie dawni marynarze zostali tak 
dalece zatruci jadem nienawiści, że 
nie odważyli się ułatwić pracy wy­
słannikom t krafn.

Jeżeli zobaczymy znów kilka o- 
enlaiydt z wojny i intryg okrętów 
to niech staną się przestrogą dla 
nowych szeregów marynarzy, aby 
nigdy w samolubstwto 1 staroszla- 
eheckfej prywacie oto gubili t tm- 

. dem wytworzonych tradycji do­
robku krwi 1 nafwzntoślelszych o- 
czuć. Historia sądzi bowiem bez­
litośnie, 

Józef Modrzejewsk*

Beuin broni interesów Anglii
na terenie Zagł« Ruhry — „kuźni tbtojeniowej*’ Niemiec

MOSKWA (Ołteł. Wł.) Rada Mini-. 
Strów przeprub adziła w ciągu weta 
rajszego dnia dalszą dyskusję fta te­
mat planów gospodarczych W-obaS 
Niemiec. MarehaiR 1 Mołotów doszli 
do przekbtittfiia.. to W sprawić tej 
dojdą z sobą do iMWtóitHnienla.

BeVin sataaiezył, te zgadza się z 
niektórymi ptmktami proąwzyrji Mo 
Icttowa, ale ftie ntóże zgodzić 
się fta oddanie przemysłu Zagłębia 
Ruhry pod kontrolę międżynarodo. 
wą, tak długo, dopóki cały przemysł 
niemiedki tej kontroli podlegać hie 
będzie. Zagłębie Ruhry — powiedział 
Bevin —• jest w brytyjskiej strefie

okupacyjnej i w niej też pozostanie. 
Wielka Brytania nie godzi się rów­
nież na umieszczenie w traktacie 
klauzuli, zapewniającej Francji sta­
ły dowóz Węgla.

Mototow zaznaczył, że Związek Ra­
dziecki nie może się zgódżić na jed­
ność gospodarczą Niemiec bez uregu­
lowania sprawy odszkodowań.

Dotychczas ZSRR otrzymał se 
stref zachodnich zaledwie 5 milionów 
dolarów n« poczet odszkodowań wo 
jennych i gdyby nie miał możności 
pobrania odszkodowań i własnej 
strefy, to sprawa ta wyglądałaby ża­
łośnie.

Lippmann udziela rad
prezydentowi Trumanowi

(PAP). Walter Lipptnann, wydaje byt zawiadomić o swych zamiarach 
się być niezaefowołony t przetnówie- 
ftia p-Fszydenta Trumana.- Po sobot­
nim artykttile, w którym wzywał pre 
zydenta do przedstawienia rozważne*

go planu politycznego w skdli świa­
towej, Lippmann zarzuca obecnie 
prezydentowi TrmnanoWi* to pomi­
nął zupełnie Organizację Narodów 
Zjrdntwzołiych. Lippmaiui jest zda­
nia. to prezydent Tnwnan tawinlen

7000 dzieci spłonęło
(Dnknnceenie 9tr. t»ei)

tym Hoess zarządził wypuszczenie 
toll. Jeńcy byli tak wyczerpani, te 
nie mogli Wyjść z wagonów o wła­
snych sjtaeh, Hoess wpadł W wśrwk 
tóść. Miał gruby pejrs, którym bil 
straszliwie i kopał nogami, W ciągu 
dwóch dni cały ten transport wymor­
dowano. Wielu z tychi więźniów ao- 
etało zakopanych ieszete żyją<’yrłi

Lob 7.000 dxlecl 
warszawskich

Następnie świadek mówi o przy­
wiezieniu do Oświęcimia po Powsta* 
niu Warszawskim 7.000 dzieci, fłpa 
loro je w dolach ktetnatoryjnych. 
Byt pray tym Hoess i iftoi. Dtieci 
były palone żywcem.

świadek mówi o tym. jak Hoess 
wybił j®/ zęby. Miało to miejiscc prży 
rozbieraniu żydów wysyłanych de 
komory gazowej. Ponieważ ftie by­
łam w stanie wykonywać ty®h csgm* 
nbSei — mówi świadek — WÓWStM 
ftoess uderzył m»fe, a gdy upadlam 
»ą złamię, nogą wybił mi zęby"

Świadtłk stwierdza, te Hoess oso­
biście wybierał kobiety przeznaame 
do zagazowania.

Świadek Jerzy Skotnicki, inżynier 
Kosta! aresztowany w roku 1942. Już 
w czasie transportu do Oświęcimia, 
U jego grupy zginęło 20 osób, świa­
dek został zatrudniony przy budowle 
etacji filtrów, Dyla to bardzo > ciężka 
praca, gdyż więźniów pilnowali nie 
tylko ŚS-manni { kapo, ale tówńieś 
eywjlrti przedstawiciele firmy, która 
wykonywała roboty, Oni również u- 
eiłowali wycisnąć z więźnia ostatnie 
siły.

W roku 1944 Zaczęły w zwiekszoJ 
nym tempie przybywać transporty t 
Czeehosłowacji. Łudzi silnych prze- 
SSnaczOtln do pracy. Itmyoh 'miesżcZo- 
Bó W few. óbożie rodżiftmym, ftie ob­
cinano im włosów, mieli być rzekomo 
lepiej, traktowani, W jakiś czas po 
tytn wszystkich Zagazowano. Pewihe- 
gw raw zwróciła uwagę świadka 
grupa kobirt, dobrze ubranych, nie 
mających przy sobie żadnego ba­
gażu. Okazało gię, te kobiety te zo- 
Mały schwytane podczas łapanki w 
Budapeszcie.

„Meksyk"
Naetępnie świędek opieuje tęw.

jlMeksyk", Był to DteogradEKng <*óą,4»a j«*» cm ekaosmA

L

Legalna emigracja i
do Palestyny

LONDYN (Obsł. wł.) W brytyj-f 
skięj tobie Gmin minister kolonii U-Bwe Otęduria prezydenta Trumeito, 
jftgftll, śe W Ciągu toku 1945—194fi|przyrżeka.iącego pomoc dla Ttó-cjL 
— 19.900 ftyddh, udzielono certyfi ’ 4-1"- ' — ““
katów na wjazd do Palestyny.

, '.P uMr rłZaę A

|V depeszy k Ankary agencja Re*. 
VV feta 'notuje następstwa nandta

> dla TurejL 
W dziesięć godzin po ty® órędzito 
szereg firm stambulskich utraymato 
mianowicie od fiSh atneryikańekićśi 
oferty na dostawy m-zadreń prżCW- 
słowyrh i inftyeh towatóW.
XT ą kongresie MRP Maurice 8ch«- 
' man został wybrany jsmoW- 

tek Wprowadzonego przez s«wedzkł=nie przmewtaiezącyim tego strow- 
nąd socjalistyczny ograniczeń im-Jnictwa, ■ Andre Golin — aetareta- 
portowych, przywódca partii kon-|w»m generalnym, 
serwatywnef zażądał reorganizacji!, ‘ ru*_
rządu, mianowicie ustąpienia pre-1 
miera oraz ministrów spraw han-jakich i 
dlowycb i skarbu.

Przywódca partii liberalnej na­
tomiast żąda jedynie przeprowa­
dzenia wyborów.

Tarcia polityczne
W Szwecji

BSTOtROLM (obsł. wt.), Na sku

Most na W;sle

> . telenieg Górze zlikwidowano ftta 
’ legato a fabry kę papierosów pcA 
’ * i amerykańskich. Fałszerzy 

a,p i erosów ezeka obóz pracy.
('•ewiąwk-u « rewolucję w Parag- 
ł wajru ogłoszono etan wyjątkowy, 

it/tedfe donitaeó agencji France- 
l > Presse, b. min. tan. rządu Vi­
chy Skazany eoetał M konfiakatę

, , . . mienia i utratę pmw obywwtatotoehw Grudflądtu gotowy wl»49r. (lo 4y(.ia
GRDDZTA Mt (x). Dnia 18 ten. 

odbyła się W ptaedueń MRN 
konferencja L . .
Najwaśftięjsnyin pwniktem obrad by­
ła oprawa mostu łtacjowtyro nu Wi. 
śle, brak którego jest największą bo* 
iączką I hamulcem rozwoju gospo 
darezego mlaetą Grudziądza. Prezy­
dent miasta zaznaczył, że plany bu 
dbwy mostów kolejowych w Tczewie, 
Grudziądzu j Włocławku są opraco 
wane, a budowa tych trsedh mostów 
nastąpi w kolejności, jak powyżej.g^ ^gnT była tótśnicn *1ań między 
Most kolejowy w Grudziądz ^'^yfminiSbiWrt. a reaetą węda w kwesta 
będzie w 1949 g, ^ąmgmku d» Rosji

|n odobno, bawiący W Bmgradtoa 
1/ kandydat Tupubłifcafoóri na sta 
=.>owi=ko preeydenśa Błamów Kjedłta 
Iczonych wyraził MtoMe edwłęćteento 
^Budapesztu, Pragi, Berlina, Warsza-

, t 4 iwy i Moskwy. W każdej ae staw
Codziennie brał zastrzyki ze strychniny i hormonów=stassen zabawi około t dni.

Ostatnie zeznania Milcha przed 
Trybunałem W Norymberdze były 
bardzo interesujące — ze względu 
na nowe szczegóły naświetlające 
sylwetkę Hitlera. Miich twierdzi, 
że Hitler w ostatnich latach nie 
był normalny^ N|ę cierpiał on na 
zaburzenia' psychiczne w ścisłym 
znaczeniu tego stówa, aie jego zdoŁ 
ność logicznego myślenia była na­
ruszona. 39 lipce 1944 r, Hitler 1 
Goering przyjęli Milcha chłodno I 
Hitler zagroził Milchowi dymisją, 
w dalszym ciągu swych zeznań 
Milch stwierdził, że pierwsze 
zwycięstwo- niemieckie całkowicie 
przeistoczyło Hitlera. Nie mógł 
ścierpieć sprzeciwu i stracił zaufa 
hie do Swych generałów. Hitler 
przypisywał zwycięstwa wojenne 
wyłącznie sobie 1 był bardzo wraż­
liwy na pochlebstwa. Po Stalin 
gradzie, obcowanie z Hitlerem sta-

ONZ f wyjaśnić przez swego przed 
stawiclela w Radnie Bezpieczeństwa 
sanitary Stanów ZjednoCtonych w 
Stosunku do Grecji i Turcji..

Zdaniem Łippmanna było również 
przeoczeniem nie przeprowadzenie 
Tosmów nie tylko « Wiełką Brytanią, 
lecz również ze Związkiem Radziec­
kim, Francją i Chinami tj. ze stały­
mi członkami Rady Bezpieczeh'stwa. 
Według Lippmann a można ten błąd 
jeszcze naprawić. Dlatego artykuł 
Łippmatma nosi tytuł: „Doskonała 
okazja".

gdżie przebywało W błogie 30.000 
Żydówek Węgierskich i słowackich. 
Wszystkie te kobiety były nagie

Na pytanie Trybunału brtadek 
mówi « prwhydn do Oświęcimia 
transportu kobiet, żydówek * Pła. 
szowa. Było ich 800. Wszystkie mło 
de i zdrowe. Kobiety nieco starsze, 
a n)e liczyły więcej jak 40 lat, wy­
brano do ^azu. Wybrano M, lny mat­
kę jednej z młodych dziewczyn, przy 
byłych w tym trałiwporrio Dłlrwczy 
na ta prosiła NS-maitaiU, by pozwolił 
jej zginąć razem z matką. Zgodził 
Się fta t*> skwapliwie. Wybrane ko­
biety odesłano do Itmnatortttm. Po 
nieważ było ono tego dnia nieczynne, 
dybirnjacy tam SS-mamni wszystkie 
tę kobiety zastrzelili.

Świadek stwierdza, że w okrasę 
lata 1944 r. zagazowano w obozie Ok. 
480 tys, Iwhd. Cyfrę tę ustala na 
podstawie ksiąg, do których zapisy 
wano przybywające transporty

»’? ramach ank lefty prueptowadBo- 
nej prwv, PAP wśród csotowych

poapodawso-hawdtowa. osobistości ZSRR nabrał gtos byty 
kemisare ludowy de apmw zagra- 
olcffliyeh republiki ukraiftrtciej Alek­
sander Kotniejcwfc. podkreślając 
m. In. śe granice Połrdri na sacho- 
dsie są słuszne 1 Jedynie nwttiwe do 
do przyjęcia.

ZNwnkiuu donoMtą, to tan. spraw 
zagrań nsędo chińskiego Wang- 
Szi-Sżlh zgłosił dymisję. Powodem

Zeznania- Milcha przed Trybunałem w Norymberdze!

Hitler nie byl normalni!
to się bardzo trudne. Milch wlel/^ nas ietfti ♦ Ntemostai obowiązy- 
od lekarza Hitlera, że codzientiie='-> wać będzie od dnia 6 kwietnia, 
robiono mu zastrzyki, zawierając-^Przesunięcie zegarów ę jedną godzi- 
Strychninę i hormony. W dhlu 9(®nę nastąpi o gods. 8 rano.
rocznicy urodzin Hitlera, Milcłigp Mtewidziane jeet wkrótce ta- 
ptfżymał jego fotografię 1 rzeko ..a|/ warcie układu handlowego mią-

miliona tak. które, jak twierdzi=dzy Austrią a brytyjską strefą oku- 
Milch. przyjął jako rekompetisatę.|pa't.yjłią w Niemenedi. Austria otrzy. 
ponieważ na służbie paftstwmWei|tnywad ma s Niemiec mesnyfty i 
zarabiał mniej, aniżeli ofiarowy |cgęści maszyn.
wały mu w swoim czasie cywilnej 
linie lotnicze lub Lufthansa, W og-1 
nlu krzyżowych pytań, Milch przy -- 
znał, źe wiedział „tylko o i
2 obozów koncentracyjnych". ‘ Gdy= 
odwiedził w roku 1945 obóz w Dm | P 
chau. odnlóeł wrażenie, że znajdo ' 
ją się tam nicponie 1 ludzie uh»

1 a merykańskte mia,' wojny *łe- 
J/l montowało pogłoskę, jakoby gen. 

icą przy gE i.a(?nhow®r miał wdać się w krótee

sąd czeski wyraził gotowość 4o- 
starczenia budulca i innych ta 

warów do krajów zniwcńonych woj- 
kający pracy, którzy nie chcą ełu- ni>> J*711 UNRRA * W również <ta 

Ną wiele pytafi P®™9®®tyć ojczyźnie.
Mllch nie odpowiada, tłumacząc 
się brakiem pamięci.

X )«wy wicekról Indii, tort Mtamś- 
•' batfttm wlał się wrae z swą ta 

“dniną do New Delhi.

Niebezpieczeństwo powodzi

Złotnik 
przy krematorium

Świadek Henryk Mandelbaum jest 
to młody człowiek. Jeden e nielice 
r.yeh Żydów, którzy zdołali ocalić się 
z Oświęcimia. Do obozu przywiezio­
ny był w 1944 r i przydzielony do 
Specjalnej grupy obsługującej kre­
matoria. Opisuje dokładnie działal­
ność krematoriów oraz sposoby pale­
nia zwłok na wolnym powietrzu. 
Przy komorze gazowej pracował złot­
nik, który był zamykany 1 pilnowany 
pnsez 88-manmów. Zadaniem jego 
było przetapianie złota W Mtaby.

Przed ewakuacją dboztt plany 1 
opisy krematorium, sporządzone 
przez wlędniów, zostały ulokowane w 
aluminiowej manierce i zakopane w 
ziemi. Gdy nastąpiła ewakuacja, 
świadfk zdołał Uciec I ukrywał się 
aż do czasu wkroczenie do Oświęci­
mia Armii Czerwonej. Manierkę tt 
dokumentami wykopał i prtakazał 
komisji badającej obóz

Produkcie opium w Tiirclt
ANKARA (OM. Wt.) Produkcja 

opium w Turcji w Mcu 1945 wynio­
sła 249 ton. W ręku poprzednim wy 
niosła 175 ton. Różnica przeznaczę

(Dokuczenie w rtr.
Natomiast napom lodów nie wy- 

trzymał most kolejowy koło Cyta­
deli. który o godz. 13 został prtat 
krę zerwany, Wcześniej jut uległ 
w walce x żywiołem drewniany 
most wysokowodny. W ten sposób 
połączenie kolejowe przez Warsza­
wę z terenami leżącymi po prawej 
stronie Wisły, zostało przerwane.

Stan wody na Wiśle w Warsza­
wie wynosił wczoraj 4 metry ponad 
poziom normalny I w dalszym cią­
gu się podnosi. Istnieje niebezpie­
czeństwo. że poziom wody podnie­
sie się powyżej wysokości wałów 
ochronnych.

Na dzień dzisiejszy spodziewany 
jest szybki pnybór wody na Wiśle 
na terenie województwa pomor­
skiego, Natomiast roszenie lodów 
na Wiśle na Pomorzu spodziewane 
jest dopiero na 33 bm.

WROCŁAW (PAP). Bytnaoja ló> 
dowa I powodziowa na Dolnym 
Śląsku przedstawia się nadal po­
ważnie.

Kra lodowa dotarła do Wrocła­
wia, a poziom Odry podniósł clę o 
blisko 2 m, Patrole Oficerskiej 
Szkoły Saperów wysadziły mate­
riałami wybuchowymi pierwszy 
zator w mieście Wrocławiu. W O- 
bległy wtorek płynąca kra zniosła 
„Izbicę**, chroniącą Most Grunwal­
dzki Dzięki energicznej Interwen­
cji sytuacja została opanowana, a

wylewa coraz sze 
szosę, domostwa I 
Ludność ewaku >

Odrse w Ścinawie 
Miejscowości

MILICZ (PAP). Zatory lodowe 
powstały pod mostami w Miliczu 
1 żmigrodzie. Wezbrane wody prze 
lały się przez wały. Sytuacja 
groźna.

Rzeka (Ilasta 
rzeji zatapiając 
okolicętie pola, 
wano. Most ua
został przerwany. 
Nowy Dwór 1 Jodtowice są zagro­
żone. Zarządzono ewakuacją, Csę- 
żelowemu uszkodzeniu uległ rów­
nież most kolejowy na Odrze w 
Łętkowicach. Na środkowym ód 
citiku Odry, gdzie lód zaczyna ru 
szaf, panuje krytyczna sytuacja

WARSZAWA (PAP), W Ciągu 
nocy z 18 na 19 bm. nastąpiło gwnł 
towne ruszenie lodów na środko­
wej Wiśle między Sandomierzem 
i Dęblinem. Tworzące się zatory 
spowodowały w jednym punkcie 
przelanie się wódy przez wały.

W Puławach poziom wody pad. 
niósł się ę i m ponad stan normal­
ny. Most drogowy został zarwany.

W Dęblinie lody ruszyły w środę 
rano. Uiwonył się groźny zator. 
Wskutek zagrodzenia rzeki woda 
z Wisły cofa się do Wieprza. Dó 
akcji ratowniczej wezwano wojsko 
1 lotnictwo bombardujące. Należy 
się spodziewać dalszego przyboru 
wody.

W Krakowie odwilż wywołała 
nowe podniesienie wody na Wiśle.

Na Sanie posuwający się zator 
spod Leżajska zniexesyi meet dru-. 
gowy w Krzeszowie. Zagrożony jest 
most drogowy na rzece Wieprz po­
niżej Trawnik. Tworzy się zator na 
Sanie pod Rozwadowem. Akcja sa­
perów w toku.

Na Wiśle zator pod Annopolem 
spływa w dół rzeki.

POZNAN (8). Ogólna sytuacja na 
rzekach woj. poznańskiego jeet po­
ważna. Przy wszystkich mostach 
drogowych 1 kolejowych powstały 
zatory lodowe. Akcja saperów I 
ludności cywilnej trwa całą dobę. 
W szczególności bardzo ciężka wal­
ka jest t usuwaniem idtorów na 
Warcie w miejscowości Miłkowice. 
Woda przelewa się tam przez jezd­
nię mostu drogowego. Na odcinku 
Uniejów Koło tworzą się zatory. 
Woda wzrasta, mosty drogowe 1 ko­
lejowe są zagrożone. Na Warcie 
od Konina do Śremu poziom wody 
zbliża się do stanu alarmowego,

Na ProSnie u t wersy ł się zator w 
miejscowościftch Szymanowlce I 
Robaków. Spiętrzona woda prsśr 
wała lewobrzeżny wał i zalała obi* 
wsi. wojsko oraz drużyny rateta 
nieże pracują bez przerwy.

Na kanale kościańskim przed 
mostem drogowym w Kościanie u- 
tworzył się duży zator lodowy, gro­
żący zerwaniem mostu drogowego 
i kolejowego. Do pOmocy Wezwano 
z Poznania oddżlał Saperów,

Wóda ha środkowym odcinku 
rżekl Odry ciągle wzrasta 'Spodzie­
wane jest lokalne ruśżenie lodów 
i w związku ż tym powstawanie



ICUSTROWANV KURIER POCSKI
Egon Naganowski

Politycy, którzy zawiedli
„Historia powszechna jest ustawiczną kompromitacją 

przeszłości wobec teraźniejszości...1' A. H.
II.

Jeat rzeczą ciekawą, t» w rzędzie 
polityków europejskich, którzy albo 
pozostali w błogiej nieświadomości 
nadciągającej burzy wojennej, albo 
wbrew przekonaniu trzymali się zgub­
nej drogi, bo nie mieli odwagi do 
zbawczych lecz trudniejszych decy­
zji, należy postawić ted szereg oso­
bistości z obozu przeciwnego, szcze­
gólnie Włochów.

FASZYSTOWSKA ARLEKINADA
Niemiec Erik Reger (Der Tages­

spiegel, 9. 2. br.) widzi w całej hitle- 
ro" mussoliniadzie, w kulisach osi 
Rzym—Berlin masę błazeńskich gie­
rek i przypadkowości, czyniących « 
ówczesnych dziejów jakąś tragiko­
miczną commedia delTarte. Rolą tra­
dycyjnego Don Giovanniego odgry­
wał przytem oczywiście nie kto in­
ny, tylko pozerski Benito. Nowe 
Światło rzucają na niego „Pamiętni­
ki" (1939—1943) jego hrabiowskiego 
zięcia Galeazzo Ciano, wydane po­
śmiertnie z przedmową Sumner Wel­
lesa Ciano — pisze Welles — byj 
„amoralnym produktem" epoki kom­
pletnej dekadencji we Włoszech i w 
europejskiej historii,

W jego zdeprawowanej psychice 
odzwierciedla się Mussolini z dużą 
wyrazistością. Dowiadujemy się np. 

sempre razione” — duce me zawsze 
rację) ł-

Z chwilą przystąpienia Italii do 
wojny Mussolini zdawaj sobie spra­
wę, że Niemcy chcą go „wykiwać", 
uważał ich za „zakłamane kanalie", 
nakazał budowanie umocnień w doH-

Mussolini

nach alpejskich, wiodących na północ 
ale sądził, że gdy „wpadłeś między 
wrony, musisz krakać jako one" t że 
najlepiej będzie, jeżeli zaintonuje 
hymn pochwalny na cześć Niemców, 
co też uczynił w mowie z balkonu 
Palazzo Venezia 10 czerwca 1940 r.

Sam Ciano -był wyraźniejszym je­
szcze ód Mussoliniego przykładem
człowieka, a którego świadomość 
kroczenia po ziej drodze szła w op­
rze z brakiem cywilnej odwagi, by 
wyciągnąć z tego praktyczne konse­
kwencje. Jako minister spraw zagra­
nicznych uważa prawie każde roz­
strzygnięcie swego chlebodawcy za 
zgubne lub przynajmniej niebezpiecz­
ne, a potem realizuje je z bezwolno- 
ścią ślepego narzędzia.

Więcej charakteru okazał marsz. 
Pietro Badoglio, stary przeciwnik fa­
szyzmu, choć i on — tu nie pomoże 
żadne tłumaczenie się — przyjął bez 
wahania rozliczne ordery, urząd gu­
bernatora Abisynii, a w końcu tytuł 
księcia Addis Abeby, co było jedynie 
możliwe przy pozytywnym nastawie­
niu do imperialistycznych planów 
Mussoliniego. Te kłopotliwe momen­
ty nie występują oczywiście na pier­
wszy plan w książce >,LTtalia della 
seconda guerra mondiale" (Włochy 
w drugiej wojnie światowej, Medio­
lan 1947). Opieram się na dokład­
nym omówieniu („Telegraf" 17. 1. 
br.), gdzie Badoglio przedstawia swój 
stosunek do Mussoliniego od r. 1922, 
kiedy to zaproponował Wiktorowi 
Emanuelowi III zlikwidowanie faszy­
stów w ciągu 48 godzin.

Ciekawie przedstawia się w relacji

tO letni laureat „Premii Stalina." :L"kcja dla Montgomery’ego

Badoglia stosunek Wioch do Niemiec
w przededniu wojny. Uzupełnia nie­
jako wywody Ciano. W lipcu 1939 r. 
wyraził się Mussolini w ten sposób: 
„Hitler i Ribbentrop to partacze! Po­

Badoglio

pełniają ten sam błąd, co Wilhelm II 
i jego kanclerz, gdy przypuszczali, 
że Anglia mimo niemieckiej agresji 
na Belgię nie zainterweniuje. Dziś 
Hitler odrzuca naszą pomoc, ale zażą­
da jej, gdy się sprawy skomplikują. 
Jako wrogów należy się Niemców 
obawiać, jako przyjaciele są niezno­
śni”. Bezpośrednio potem Duce roz­
kazuje Badoglio obsadzić dokładniej 
wojskiem granicę niemiecką, co ten 
jako przeciwnik sojuszu Rzym—Ber­
lin przyjmuje z zadowoleniem.

Gdy mimo oporu Badoglia, utrzy­
mującego, że Włochy będą gotowe 
do wojny dopiero w r. 1943 i że „na­
sze posiadłości afrykańskie są ogo­
łocone x sił zbrojnych, nasze statki 
handlowe znajdują się na pełnym

morzu — wojna jest dl* nas iowb*
znaczna z samobójstwem", dochodzi 
10 lipca 1940 r. do interwencji Włoch, 
łamiący wszelkie przeciwności argu­
ment Mussoliniego brzmi: „Potrze­
buję kilku tysięcy zabitych, aby zaw­
ieźć się przy stole konferencyjnym, 
gdy będzie po wszystkim" Ściśle po­
lityczne tło miał też . marsz na At*- 
UĄ” (poświadcza to dobitnie Ciano^ 
któremu Niemcy byli przeciwni. Kai- 
dy z dyktatorów chciał mieć swoje 
„własne" wojny i zwycięstwa, by 
wygrywać je przeciwko sobie-

Plan kampanii greckiej, opracowa­
ny przez Badoglia. został przez Mus­
soliniego odrzucony. Mianowano no­
wego dowódcę, gen. Cavallero. Mar­
szałek czuje się srogo dotknięty w 
swojej miłości własnej i jako złośli­
wy obserwator przygląda się dalsze­
mu biegowi wypadków aż do chwili 
„Zamachu stanu" (rozdział bodajże 
najistotniejszy), kiedy to bez powo­
dzenia chciał utworzyć status, podob­
ny do tego, który istniał w r. 1915. 
Ale to nas w danym wypadku ja* 
nie interesuje.

Chodziło nam tylko o to, by wyka­
zać. że wszyscy trzej, tak Mussolini, 
jak Ciano i Badoglio, każdy na swój 
sposób ilustrowali swym postępowa­
niem starorzymską zasadę: „melior* 
cognosce, peiora seguor" (wiem co 
lepsze, idę za tym co gorsze”). Wrax 
z do końca nieskruszonym Chamber­
lainem. naiwnie tłumaczącym się 
Bonnetem i niezręcznym, faszyzują­
cym Schuschnlggiem straszą dziś w 
panoptikum historii ku przestrodze 
potomności.

JllllllllllllllllHIIIUIIIIHłlilHIHIII

Ciano .

nieoczekiwanie, że Mussolini pragnął 
skompensować kompleks niższości, 
odczuwany wobec Hitlera przez dro­
biazgowe małpowanie fuhrerowskiego 
sposobu bycia, a przede wszystkim 
przez... bujne życie seksualne. Lu­
bił mawiać: ,,Le genie c'est les geni- 
taux" (geniusz to genitalia). Wzorem 
Hitlera, gardzącego tłumem nazywał 
też Włochów „rasą baranów” (czy 
i tu Włosi powiedzieliby „U duce ha

Wystawa prac popularnego w Związku Radzieckim artysty malarza Piotra Konczalowskiego zbiegła się z 
pięćdziesięcioleciem jego twórczości. Wystawa ta objęła około 150 obrazów charakteryzujących wszystkie eta- 
py twórczej pracy Konczalowskiego, Obrazy jubilata obejmują 'malarstwo rodzajowe, portrety, pejsaże i mart* 
wą naturę. Mimo podeszłego wieku pełen jest twórczych sił i w ub. roku namalował przeszło 10 pełno­
wartościowych obrazów. W dniu otwarcia wystawy sale były przepełnione. ' Jubilat spotkał się z bardzo 
ciepłym przyjęciem, a jego prace z najpo  chlebniejszą oceną krytyków. Zdjęcie pierwsze przedstawia Piotra 
Konczalowskiego (drugi od lewej) w czasie rozmowy ze znanymi artystkami teatralnymi A. Nieżdanową i W.

Dułową. Obok portret kobiety namalowany przez 70-letniego artystę.

= LONDYN (PAP). Na posiedzeniu 
|Izby Gmin skrytykowano politycp- 
|ne przemówienie szefa brytyjskiu- 
|go sztabu imperialnego, marszałka 
f Montgomery, w którym mówca o- 
^świadczył, że plan przezwyciężenia 
=kryzysu gospodarczego powinie* 
=opierać się na zasadzie przewod- 
gnictwa, zniesienia ograniczeń pro- 
Bdukcji i należytej zapłaty za pracę. 
fPoseł Hinchingbrocke oświadczył 
gw Izbie Gmin, te jest rzeczą nie- 
gwłaściwą pod względem konstyt*- 
Bcyjnym, aby szef sztabu wygłaszał 
gprzemówienia • charakterze polś- 
Stycznym.
= Premier Attlee odpowiedział:
g ..Całkowicie zgadzam się z tym? 
gjest rzeczą niepożądaną, aby kto- 
fkolwiek zajmujący tego rodzaj* 
■istanowisko, wygłaszał przemówie- 
gnia polityczne. Rozmawiałem ■ 
^marszałkiem Montgomery i wyka­
szałem niebezpieczeństwo wygła­
dzania przemówień, które mogą 
=być niewłaściwie interpretowane 
Sprzez prasę, pragnącą siać niepo- 
=kój.“

Sprawa św. Ottona
I.

SZCZECIN, w marcu.
Upalny lipcowy dzień dogasa! nad 

rozlewiskami Dziwnej, gdy biskup 
Otto z Bambergu wyszedł na blanki 
kamieńskiego zamku odetchnąć przed 
jutrzejszą pcfdróźą, spojrzeć na kraj, 
w który miał jutro zapuścić się no 
nowe czekające go tam Nieznane. 
Może dojrzy palmę męczeńską, któ­
rej się spodziewał. Byłby to godny 
kres świątobliwego żywota, bo sta­
ry już był — siódmy krzyżyk pochy­
lał utrudzone pracą w Winnicy Pań­
skiej barki.

Od rozgrzanych murów biło ciepło, 
miłe steranym wiekiem członkom i 
dobrze byio jakoś j dziwnie zarazem 
puścić wzrok hen daleko, ponad wo­
dy i lasy tego kraju, co tak daleki 
od ojczystej Bawarii, a przecież sercu 
miły. W rozterce dusznej chodził po 
morach biskup Otto, bo choć go tu 
w Kamieniu godnie i życzliwie przy­
jęła pani Heila, żona księcia Warty- 
sława, choć go tu za apostoła Pomo­
rza miano, niewesołe myśli nawie­
dzały jego siwą głowę. Opadło go 
znowu, coraz częstsze teraz, zwąt­
pienie. Czy to Wiara św., moc a ła­
ska Boża, dźwierza pogańskich serc 
otwierają, czy to Duch św. natchnąć 
raczył jego samego i towarzyszących 
mu kapłanów. Wojciec’-a i Wacła­
wa, czy też. nie on był wjdzem tej 
wyprawy, a kto jnny... Całkiem kto

inny.,. Ktoś, kogo tu nie było... 
Może to jego moc, wpływ i potęga 
otwierała mu wszędy wrota, jego — 
Bolka Krzywoustego...

Jeszcze raz przebiegał myślą wy­
darzenia ostatnich miesięcy, szuka­
jąc odpowiedzi na dręczące go wąt­
pliwości.

Dwa lata prawie mijały, gdy w da­
lekim Bambergu przechadzał się nie 
sam, jak teraz, a z hiszpańskim mni­
chem z włoskiego zakonu pustelni­
czego, świątobliwym Bernardem Wy­
pytywał go wówczas o to samo co

tenże już raz na innym zamku w 
Gnieźnie, Bolkowi Krzywoustemu, o- 
powiadał. Że do dzikich Pomorzan

trzeba iść nie pokornie a biednie, 
lecz wspaniale i bogato, nie w opoń­
czy jeno i boso, a w szatach pań­
skich, z wozami i ludem służebnym 
Wtedy takiego wysłańca Bożego po­
słuchają i nie spotka go despekt, jak 
jego, Bernarda, że go łodzią na morze 
wyprawią, by do ryb kazał, skoro 
Bóg jego niemocen wysłańca słać 
chociaż w ciżmy obutego. Prawie już 
skłonny był biskup Otto jechać 
onych Pomorzan nawracać, gdy wła­
śnie nadeszło poselstwo od księcia 
Bolesława. Prosi) o toż samo. Prosił 
ustami posła, że wprawdzie zdobył 
zimową porą Szczecin, stołeczny gród 
pogański, przeszedłszy Odrę po lo­
dach, ale radby nie tylko kraj ten 
pod swoim bpriem zatrzymać, lecz i 
duszom poddanych światło wiary 
prawdziwej przybliżyć. Tak się won- 
czas Św. Otto ową myślą apostoło­
wania poganom był przejął, że nie 
przyszło mu na myśl, czy Bolesław 
nie zamyśla Wiary św. za broń użyć, 
silniejszą od swego miecza zwycię­
skiego. Co innego go wtedy zajmo­
wało. Przygotowania rozliczne, bo to 
i plany snuć trza było i wysłańców 
rozesłać do papieża Kaliksta Ii-go, 
do księcia Władysława Czeskiego, by 
drogę przygotował przez kraj swój, 
i wreszcie do Bolka z odpowiedzią, 
że przybędzie z wiosną roku Pańskie­
go 1124. A wreszcie miło mu było 
ruszyć ź stolicy biskupiej, którą od 
22 lat włodarzył, do kraju, z którym 
go kiedyś wiele, bo czasu przeciąg 
lat kilkunastu, wiązało.

Jakże odległe to były czasyl Lat 
temu 36 pierwszy raz dotkną) stopą 
ziemi polskiej, do której przybył ja­
ko spowiednik królowej — wdowy 
węgierskiej Judyty, gdy ta wydawai*

się za księcia polskiego Władysła­
wa Hermana. Cóż mu z tamtych cza­
sów zostało. Trochę wspomnień o su­
rowym ludzie, kochającym swą zie­

mię a swarliwym, spokbjnym a we 
wściekłość wpadającym, co miał kró­
le wielkie i króle zabójcę. Jeszcze 
nie zapomniał Otto języka tego ludu 
— przyda się to w wyprawie nie­
mało — i radby zobaczył, jak wy­
rósł mały Bolko — dziś książę.

Choć z szacunkiem a dumnie prze­
mawia) pose) książęcy, przedkłada­
jąc prośbę swego pana. Że przybyć! 
prosi, wozy ładowne i ludzi zbroj­
nych gromadę na wyprawę dać obie­
cuje, męża światłego, a lud pomor­
ski znającego, kasztelana z Santoka, 
Pawlika, do osoby biskupa za dorad­
cę przyda .. Onże Pawlik... Dziś, 
gdy z murów Kamienia wartoby tu 
biskupstwo dla ziem tych założyć — 
przeszło przez myśl Ottonowi — spo­
gląda na przebyta dziedziny, wspomi­

na pierwsze chrzty w Pyrzycach, po­
tem tu w Kamieniu, waha się’ św. 
Otto, czy to on z Bożego rozkaz* 
wiedzie oną wyprawę, czy ów Paw­
lik z rozkazania księcia. Boć on te 
posiował do księcia Wartysława, nim 
wyprawa od Gniezna przez srogi* 
nadodrzańskie bory na Goszcz ruszy­
ła. Onego przebierania się przez bo­
ry dzikie i bagna nie zapomni biskup 
Otto! Sześć dni ustawnych trudów 
po bezdrożach, w których znaki na 
pniach przez wojów Bolkowych wy­
ciosane, jedynyrą były drogowska­
zem. Jego to, Pawlika, osoba i powa­
ga księcia Bolesława, w którego imie­
niu działał, skłoniła Wartysfawa,- że 
go, Ottona, sługę Bożego, przyjął m 
suo castro Starigroda. Onże to Paw­
lik mocą swego urzędu 1 pocztu, któ­
ry wiódł, bramy Pyrzyc mu otworzył. 
Onże to jutro powiedzie go ku Woli, 
nowi.

Bif się z myślami Otto św., czy te 
jego słowo, poważne a wielkie, i po­
mocnych mu kapłanów do wiary 
świętej pogan zjednywa, czy też ta 
postać milcząca z jego orszaku, 
ostra twarz wąsatego rycerza na mie­
czu wspartego. Czy to on, Otto, 
chrzcił ich na chrześcijan, czy oni, 
Bolko i Pawlik, pogańskich Wendów 
zmieniali w Polaków.

Zmierzchało się, gdy biskup Otto 
modlitwą odganiać zaczaj kiębowl- 
sko myśli, powtarzając raz po re» 
„Fiat voluntas Tua..." _ boć wszy, 
stko z wolą Bożą dzieje się, ona jak 
wczoraj tak i jutro czuwać będzie 
nad światem. Szeptał modlitwy, cho­
dząc po murze od strony zachodniej, 
w którą jutro skoro świt ruszyć mia| 
ku Wolanowi.

(Dalssy eiąg nastąpi).
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Nasze flagi narodowe
Toruń, w marcu

W nowej, odradzającej się wol­
nej i demokratycznej Polsce obcho­
dzimy często podniośle i uroczyś­
cie dni historyczne. Ostatnio mie 
liśmy kilka takich dni z okazji do­
konanego wielkiego aktu państwo 
wego, jakim był dzień 19 stycznia 
1947 r. — dzień wyborów do Sejmu 
Ustawodawczego. Następnie pierw 
•zy Sejm wskrzeszonej Ojczyzny 
dokonał wyboru Prezydenta Rze 
eaypospolitej, po czym w kolejności 
aktów państwowych po sobie na­
stępujących powstał rząd koalicyj­
ny premiera J. Cyrankiewicza.

Znów newe. na miarę historycz­
ną wydarzenia. Sejm Rzeczypospo­
litej uchwala „Małą Konstytucję* 
ustawę amnestyjną oraz wielką de­
klarację wolności obywatelskiej.

W wyniku tych wydarzeń oraz 
ku chwale Ojczyzny i Jej bohate­
rów — cały naród bez różnicy 
przekonań politycznych wyraża 
ewe uczucia w gorących modłach 
w świątyniach, masowym udziałem 
w manifestacjach, pochodach, aka 
demiach. ,

Bez specjalnych zarządzeń, czę­
sto samorzutnie, dekorujemy wy­
stawy lokali handlowych, świetlic 
organizacji społecznych, spotyka­
my pięknie udekorowane balkony 
i okna mieszkań prywatnych.

Uzupełnieniem tego wszystkiego 
są flagi narodowe, łopocące maje- 
statycznie na npasztach gmachów 
państwowych i municypalnych o 
raz na w szystkich gmachach i do 
mach naszych miast i miasteczek.

Takie uzupełnienie — naprawdę 
dodawałoby powagi i uroku uroczy­
stościom państwowym i narodo 
wym, gdyby- flagi o barwach pań

Do naszącA
% I. ‘Ptenumecatocdut

Prenumeratorzy, którzy nie 
’■aabonowah ,, Ilustrowanego 
Kuriera Polskiego' na mie­
siąc kw’ecieri br. w naszych 
Agenturach. Urzędach Poczt, 

punktach sprzedąży, mogą 
to uczynić bezpośrednio w na­
sze) centrali । to

do dnia 25 marca br.

ftinum. rait lopiacac można iu> 
konie PKO N» N- Ył-lU V1-135 
trat prtekaztm boczlowgrn pod aJre 

„llustr. Kuriera Polskiego" 
Bydgoszcz, ul. Marsz Focha ł1

Wysyłka pod opaską zl 95.- 

stwowyeh odpowiadały całkowicie 
tej nazwie.

I tu właśnie należy zwrócić uwa­
gę, że niezupełnie jesteśmy i pod 
tym względem w porządku.

Flagi nasze przeznaczone do de­
koracji podczas uroczystości naro­
dowych. przedstawiają nasze ubó­
stwo i brak, poczucia piękna, a 
może gorzej jeszcze — niedbalstwo 
połączone z profanacją znaków 
państwowych.

Większość flag jest brudnych i 
poszarpanych, różnorodność for­
matu i koloru czerwieni. Spotyka 
się flagi z odwrotnym układem 
barw — kolor biały u gory, a czer 
wony u dołu (na podobieństwo f)a»r 
czeskich), a gdy zwrócimy uwagę 
na drzewce w postaci brudny h 
zwyczajnych drągów, kijków i róż 
nych patyków, to doprawdy wsty 
dzić się należy.

Stać nas na wielkie wyczyny — 
zrobiliśmy dużo mimo piętrzących 
się trudności wewnętrznych i ze 
wnętrznych. Stać nas często na

Reportaż z Ziem Odzyskanych

Ziemia Sztumska
przyjmie jeszcze 1000 rodzin osadniczych

Sztum, w marcu
Ziemia Malborska, Sztumska. 

Kwidzyńska związana ściśle — ja­
ko doskonale zagospodarowane za- 
piecze' — z Wybrzeżem, stanowi 
teren, który obecnie budzi szcze­
gólne zainteresowanie. Ziemia 
Sztumska z dawien dawna znana 
była, jako największa twierdza 
polskości.

W roku 1939, bojówki hitlerow 
skie urządzały codziennie pogromy 
na Ziemi Sztumskiej. Najbardziej 
ucierpiały czyetopolskie wsie: Sto- 
lin, Trzciano, Mikołajki, Stary 
Targ. Wówczas zamordowani zo­
stali wybitni działacze: prezes Zw. 
Polaków w Niemczech Józef Osin 
ski, ks. Sochaczewski, Stanisław 
Szrejber i wielu innych, jednak. 
Ziemia Sztumska mimo prześlado­
wań, nie zatraciła swej polskości.

Dziś majątki junkrów pruskich 
w liczbie 83 stały się majątkami 
hodowlanymi i szkolnymi. Reszta 
w liczbie 60 została przekazana dla 
spółdzielni rolniczych i grup par 
celacyjno-osadniczyeh.

Wdajemy się w rozmowę s za 
siedziałym tu od lat autochtonem 
Janem Radkiem, pochodzącym ze 
Stolina pod Sztumem. Informuje 
nas z radosnym błyskiem w o- 
czach, że majątki junkierskie za­
mienione na polskie szkoły rolni­

tukana w życiu prywatnym i zbio 
rowym, stroimy się często ponad 
swoje możliwości — widać to po 
wszechni* i na każdym kroku. W 
zasadzie tego potępiać nie należy, 
ale nasze ubóstwo wykazane przy 
dekoracji flagami w postaci 
brudnych strzępów podczas dni 
uroczystych — należy stanowczo 
potępić i wreszcie zlikwidować.

Przykładem niech posłużą in­
stytucje i zakłady państwowe, mu 
nicypalne i spółdzielnie, a reszta 
obywateli niech nie czeka naka 
zów urzędowych — niech zaraz 
przystąpi do ufundowania flag na 
rodowych — i to flag takich, któ 
re zasługują na tę nazwę.

Pierwsza uroczystość, jaka na 
dejdzie, niech już będzie godnie i 
pięknie urozmaicona dekoracją 
prawdziwych flag narodowych 
Niech to nastąpi w całej Polsce

A teraz na początek proponuję 
pracownikowi Państwowej Central: 
Handlowej i Toruńskiej Spółdzieł 
ni Spożywców, aby ufundowali 
piękną przepisową flagę narodową 
i zawiesili uroczyście na gmachu 
Komendy Garnizonu Wojska Pol­
skiego w Toruniu, na miejsce w* 
szących tam strzępów.

A. W.

cze, już dziś kształcą wielu mło 
dych Warmiaków i Mazurów i że 
w chwili obecnej powiat sztumski 
może jeszcze wchłonąć 1000 rodzin. 
Ziemia jest wysoko gatunkowa 
przeważnie pszenno-buraczana. Za­
budowania uległy zniszczeniu na 
skutek działań wojennych zaledwie 
30°/». Żyzna gleba nadaje się rów­
nież do upraw warzywniczych i o 
grodniczych, a nade wszystko do 
hodowli drzew owocowych. Cały 
powiat posiada niezwykle gęstą 
sieć doskonałych szos asfaltowych 
i dróg bitych. Wsie są zaopatrzone 
w światło elektryczne i piękne za 
budowania gospodarskie. Przy 
każdym domu mieszkalnym kry 
tym dachówką, piękny ogród, nie 
rzadko wielki sad. Bliskość sta- 
cyj kolejowych, nieznaczna od­
ległość do Sztumu, Malborga czy 
Kwidzynia powoduje, że dla ruchli 
wych i obrotnych rolników osady 
tutejsze szczególnie się nadają. Py­
tamy, ile nasz rozmówca ma zie­
mi.

— Mam 8 ha dobrej ziemi or­
nej, do 4 ha nieco gorszej. Tę 
ostatnią obsieję żytem i zasadzę 
kartofle. Do tego mam trochę łąk. 
Sąsiad mój, osadnik zdemobilizo­
wany, żołnierz z I. Armii Feliks 
Czarnowski osiadł tu z żoną i dzieć 
mi.

Glosy prasy radzieckiej

Uwagi Nowoje Wremia 
o demokratyzacji Niemiec

Pisma radzieckie poświęcają wie 
le miejsca zagadnieniom okupacji 
Niemiec. Oto kilka uwag tygodni 
ka „Nowoje Wremia" o demokra 
tyzacji Niemiec:

„Jeżeli w radzieckiej strefie oku 
pacyjnej rzeczywiście stosowano 
środki zmierzające do demokraty 
zacji życia społecznego i gospodar 
czego narodu niemieckiego, wyzwo­
lenia i rozwoju demokratycznych 
sił kraju, to w żadnym wypadku 
nie można tego powiedzieć o za­
chodnich strefach okupacyjnych 
Radzieckie władze okupacyjne w 
polityce swojej dążyły do oparcia 
się o postępowe siły kraju Już w 
cze.rwcu 1945 r. w strefie radziec­
kiej zalegalizowano pierwsze de­
mokratyczne partie polityczne — 
komunistyczną 1 socjaldemokraty­
czną. następnie związek chrzęści 
jańsko-demokratyczny i partię li­
beralno-demokratyczną. W wyni­
ku konsekwentnego kursu demo- 
kratyzacyjnego przeprowadzono w 
strefie radzieckiej reformę rolną i 
zadano śmiertelny cios junkier­
skiemu władaniu ziemią, przepro­
wadzono reformę szkolną, przeka­
zano na własność prowincjom, mia­
stom i gminom środki produkcji, 
które należały do wybitnych faszy­
stów i przestępców wojennych. W 
strefie radzieckiej stworżono jed­
nolite związki zawodowe, jednoczą 
ce do czterech- milionów robotni 
ków 1 pracowników umysłowych. 
Powstały też masowe organizacje 
antyfaszystowskie, między innym 
kobiece 1 młodzieżowe. Przeprowa 
dzóno wybory do organów gmin 
nych i samorządu, a następnie do^ 
Kreistagów i Landtagów.

Omawiając sytuację w zachod-J 
nich strefach, tygodnik stwierdza

„Faszyzm znów podnosi tam gło /Bieg na przełaj o puchar 
we. Prowadzona przez władze oku-g im. Szwarca 
pacvjne zachodnich stref politykaS ._ . . .... :. 3 Poznański KS „Warta44 organł-wyrzeczenia się demilitarvzacji . o * . . „denazvfikacji, jak i przeszkody StefUJ<? / Ś™Ęto Wielkanocną ,
wiane wzrostowi sił postępowychf0 g°dz' bie5 na AprzeJaj °

. . . - T ,, gpuchar przechodni im. sp. Broni-stwarzają sprzyjającą glebę dlaa . „ . . .
aktywizacji niemieckiej reakcji . SJwar'a’ fe„ startem !“etą 
W strefach zachodnich prowadzi^ bolsJkux ”Warty ' ®,eg odbędzie 
się kurs dyskryminacji partyj i> . . , 8 F ’
organizacyj rzeczywiście demokra seniorów na dystansie ok. 4.000 m 
tycznych. Celowo hamuje się tam/ młodzików do lat 18, na dystan 
powstanie związków zawodowych | s’e °k°tó 2 000 m
Natomiast władze tych stref nader/ W każdej grupie przewidziane są 
łatwo legalizują powstające tam ^liczne cenne nagrody. Uczestniczyć 
pod nowymi nazwami stare reak /mogą w biegu również zawodnicy 
cyjne partie, które mnożą się w za Jniezrzeszeni w POZLA. Wpisowa 
chodnich strefach jak grzyby po/wynosi 20,— zł od zawodnika. Zgło- 
deszczu. Niektóre organy prasy an gszenia oraz wpisowe należy kiero- 
gielskiej i amerykańskiej przedsta-/wać do sekretariatu KŚ „Warta" — 
wiają tę politykę pobłażliwości dl:>/Poznań. ul. Kantaka 4, pok. 23, do 
sił reakcji jako „rzeczywistą demo ^dnia 4. 4. br.

kraeję typu zachodniego", starająo 
się przykryć figowym listkiem rów­
nouprawnienia wszystkich party] 
politycznych", wyrzeczenie się da- 
nazyfikacji i demokratyzacji. Wy­
niki tej polityki są opłakane: zastój 
gospodarczy i chaos, bezlitosna o- 
fensywa na klasę robotniczą, prze­
waga elementów reakcyjnych na 
stanowiskach administracyjnych i 
gospodarczych w rządach prowin­
cjonalnych i Landtagach, gdzie de­
mokratyczne masy ludowe albo 
wcale nie są reprezentowane, albę 
zupełnie niedostatecznie. W tych 
warunkach propaguje się plany 
podziału Niemiec i wydzielenia'za­
chodniej ich części w postaci o 
środka t. zw. „bloku zachodniego*. 
Reakcja niemiecka popiera te pla­
ny, gdyż przeciwdziałają one ze­
spoleniu sił demokratycznych i u- 
skrzydlają rozbite siły imperializ­
mu niemieckiego, snująoe marzenia 
o rewanżu i nadzieję na możliwość 
ponownego powrotu do steru rzą­
dów. Dążenia do podziału Niemiec 
nie może służyć sprawie pokoju 1 
bezpieczeństwa. Jest ono w sposób 
zasadniczy sprzeczne z postanowie­
niami poczdamskiej konferencji 
trzech mocarstw i nie ma nie 
wspólnego z przewidzianym przez 
te postanowienia przygotowaniom 
do rekonstrukcji życia* polityczne­
go Niemiec na demokratycznej pod­
stawie i do powrotu narodu nie­
mieckiego do rodziny miłujących 
pokój narodów.*4

Z chlubnej karty walki Polaków kerlińskich o 
polskość i katolicyzm

Wojciechem Korfantym na czele.
Chlubny patriotyzm Polaków ber. 

lińskich zasługuje na najwyższe u- 
znanie i wieczną pamięć. Pragnąc ich 
uczcić, dziś — w 33-cią rocznicę tra­
gedii moabicltiej — odświeżamy w 
pamięci wydarzenia niezwykle wy­
mowne, ale i świadczące o niezłom­
nym karcie wychodźstwo polskiego w 
Niemczech, nie tylko w Berlinie, ale 
i w Westfalii, Nadrenii, Saksonii, 
Hamburgu i gdziekolwiek by Pola­
ków nielitościwy los nie zagnał.

Czerpiemy z materiałów Antonie, 
go Gołąbka, które w obszernym dziele 
„Polacy w Berlinie" opracował prof. 
Kaźmierozak, a które drukiem wydał 
dyr. Kazimierz Ziętowski w Inowroc­
ławiu. Posłuchajcie jak nam przed, 
stawiają wydarzenia moabictoie na­
oczni świadkowie:

Najdobitniejszym dowodem, że w 
państwie pruskim religia pod prze­
możnym naciskiem rządu przestała 
być oddawna środkiem do uświęcenia 
dusz ludzkich, stając się przede 
wszystkim narzędziem politycznego 
gwałtu, że większy gfo miał często w 
cpaawaok iaaśaiaiapota afioer połsepj-

I.
Właśnie w tych dniach minęły 33 

lata od wstrząsających wydarzeń moa- 
bicfcich, które wówczas — w marcu 
19U r. — wstrząsnęły nie tylko Pol­
ską trójzaborową, ale które odbity 
się głośnym echem również w całym 
świecie kulturalnym. Warto dziś — 
w epoce triumfu Słowiańszczyzny 
nad najeźdźcą germańskim. — przy­
pomnieć owe przykre chwile marco­
we z 19H r., kiedy to buta pruska, w 
przededniu pierwszej agresji niemiec­
kiej, nie cofała się nawet, przed bez­
czeszczeniem świątyń Pańskich, 
zwłaszcza gdy chodziło o znienawi­
dzonych Polaków. Niestety, policyj­
nemu państwu pruskiemu pomagali 
gorliwie kapłani niemiecko-katoliccy. 
stając — wbrew przykazaniom Bo­
żym — w jednym szeregu z najgor­
liwszymi germanizatorami ludu pol­
skiego, , ' ,

Lud polski jednakowoż nieugięcie 
trwał na stanowisku przy swoich ka­
płanach, swoich organizacjach naro­
dowych i zawodowych, przy Z jedno, 
eaeniu Zawodowym Polskim, przy 
twoich przywódcach politycznych z

Otóż w dniu 15 marca 1914 r. lud 
ten polski i katolicki z wiedzą, z 
przyzwoleniem, a nawet za inicjaty­
wą niemieckiego duchowieństwa, o- 
depchnięto brutalnie przy pomocy po­
licji pruskiej od Stołu Pańskiego w 
kościele św Pawła w Moabicie. Nie­
słychane i w dziejach męczeństwa na­
rodu polskiego nawet pod okrutnym 
jarzmem pruskim niebywałe dotąd 
zdarzenie to miało następujący po­
czątek i przebieg-

W Berlinie znajdowało się w 1914 
r. przeszło 100 000 Polaków. Była -o 
więc na terenie Niemiec największa 
kolonia polska Najliczniej zamie­
szkane było przez Polaków przed­
mieście Moabit, gdzie opiekę duszpa­
sterską w parafii św Pawia sprawo­
wali O- O Dominikanie, a nad Pola­
kami O Stanisław (nazwiskiem Poty­
ka. późniejszy proboszcz na Śląsku! 
W parafii św- Pawła istniało wtedy 
kilka bardzo aktywnych towarzystw 
polskich. Najruchliwszym i najsilniej­
szym z nich było Tow. Polsko-Kato- 
Uckie pęd opieką św Kazimierza- Ze­
brania tego towarzystwa równały się 
pod względem frekwencji tłumnym 
wiecom. Na każdym bowiem zebra­
niu tego towarzystwa wielka sala 
obrad wypełniała się po brzegi- Na 
urządzanych przez Tow Polsko-Kato- 
lićkie pod opieką św. Kazimierza 
obchodach i rocznicach narodowych 
gromadziło się zawsze kilka tysięcy 
Polaków. Od 1904 r. prezesem i du­
szą tego niezwykle wśród Polaków 
popularnego i w polskim ruchu orga­
nizacyjnym na tarem* Beriane oantó*

ny, aniżeli katolicki kapłan, że, je­
dnym słowem, służyła ona nieraz wię­
cej cesarzowi, aniżeli Bogu, jest w 
dziejach polskiego wychodźstwa w 
Niemczech słynna i w swoim przebie 
gu niesłychana tragedia moabicka. 
Jest o®a korony wszystkich szykan 
niemieckich i typowej, pruskiej bru­
talności względem Kościołowi Kato­
lickiemu bezgranicznie oddanego i 
wiernego ludu polskiego Lud polski, 
ta dzielna, zdrowa, pracowita, szara 
brać robotnicza i rzemieślnicza, ten 
żywy rdzeń wielkiego narodu polskie­
go, stanowił zawsze nie tylko absolu­
tną większość, ale faktycznie absolu­
tną całość wychodźstwa polskiego w 
Niemczech. Inteligencji bowiem pol­
skiej było na obczyźnie tak mało, że 
nikłą liczbę swoją potwierdzała ona 
tylko tę niezbitą prawdę, iż na naszą 
kolonię „w państwie bojaźni Bośef', 
na naszą emigrację w Niemczech skła­
dały się wówczas prawie jedynie pol­
skie masy ludowe- Lud polski znany 
był i jest w całym Świecie ze swoich 
gorących uczuć religijnych, ze swego 
prawdziwie synowskiego, wprost bez­
granicznego przywiązania do Kościo­
ła Katolickiego. I oto ten głęboko 
religijny, katolicki lud polski spotkał 
pod niegościnnym dachem niemieckim 
w jego najświętszych uczuciach 
cios, jaki go, prócz carskiej Rosji, w 
żadnym innym na świecie państwie 
spotkać by nie mógł, cios, który go 
oburzył do samej głębi jego - religij­
nej duszy, do samego dna jego pol­
skiego, Kościołowi i Ojczyźnie nie-
■łomnae wiernego aeraa- 

nego towarzystwa, był niestrudzony 
działacz społeczny w dzielnicy moa- 
bickiej, sprawie polskiej oraz Kościo­
łowi Katolickiemu na wychodźstwie 
niezmiernie zasłużony Wielkopolanin 
Mikołaj Kaczmarek. Stanąwszy na 
czele tego w początkach swego roz­
woju skromnego liczbą towarzystwa, 
Mikołaj Kaczmarek rozwinął je w 
stosunkowo krótkim czasie do 600 
członków, zdobywając mu ponadto 
tysiące zwolenników i sympatyków 
wśród polskiej, robotniczej 1 rzemie­
ślniczej warstwy Moabitu Obok pol­
skich działało też wówczas w parafii 
św. Pawła kilka towarzystw niemiec* 
kich, wśród których szczególnie dla 
żywiołu polskiego niebezpieczne by*fo 
Tow- Robotników (ArbeiterVerein) 
pod opieką św. Józefa, na którego 
czele dla zbałamucenia ludu naszego 
dźwiękiem nazwiska polskiego O. ad­
ministrator Jakub postawił zupełnie 
zniemczonego Polaka O- Kazimierza 
Węsierskiego z Prus Zachodnich (dzi­
siejszego Pomorza) — Dominikanina- 
Celem tych na terenie parafii św, 
Pawła działających towarzystw nie­
mieckich było jak najszybsze wchło­
nięcie w swoje szeregi robotniczych 
mas polskich i zahamowanie zupełne 
w ten sposób rozwoju towarzystw 
polskich, ku czemu służyć i całą tę 
antypolską robotę ułatwić miało po­
wierzanie kierownictwa katolickich, 
robotniczych organizacyj niemieckich 
księżom z nazwiskami o brzmieniu 
polskim, w głębi duszy zaciętym 
Niemcom

(Ciąg



ILUSTROWANY KURIER POLSKI

Fiąlek, 31 marca 1947 r, 
Katoltekii KlpftiptioH. 
Mlowiański: LttbolftietiSy.
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Odtfalial miejscowy dla ptenBaoera 
i Ogłoszeń: Jagiellońska i (Pod 

Arkadami teł W-rth
♦ (a) Zarząd &KS „Polonia” 21 

t>ni, godz. 20 w Resursie Kupifecktej 
odlłęthie Się zebranie miesięczne, O 
g. 19 schadzka wszystkich czynnych 
piłkarzy, w celu omówienia najbliż- 
Sżyeh zawodów piłkarskich,

♦ (a) „O komunie paryskiej" Pod 
powyższym tytułem z okazji BUS- 
tiicy „zrywu ludu paryskiego" Polskie 
Radio nada w sobotę dnia 22 bm, o 
gódz. 19.15 audycję dla młodzieży w 
Opracowaniu 1. Oleckiej

♦ (a) Zarząd Koła BydęosWz 
PZbWł* prosi wszystkie wdóWy. 
członków sekcji młodzieżowej, sty­
pendystów Związku oraz zdrowych 
cżłonków o przybycie w godzi ttech 
przedpołudniowych de sekretariatu 
kwiążku W Sobotę,

♦ (a) Zarząd Koła Bydg. PZbWP 
zawiadamia członków. |ż od 23 tło 30 
bm trwać będzie .Tydzień Między­
narodowej Solidarności Więźnjów Po­
litycznych* Na terenie miasta Bydg. 
odbędzie się zbiórka publ., W której 
wezmą udział podopieczne, członko­
wie i sekcja młodzieżowa. W tym 
ećlu proszeni są wszyscy o zgłoszenie 
się do sekretariatu Związku po odbiór 
puszek zbiórkowych, ' W niedzielę o 
g, 8. 39 odbędzie się uroczysta msza 
św w bazylice na Blelawkach. Zbiór­
ka członków o 8.19 przed kościołem 
Yarząd Koła apeluje do wszystkich 
członków o udział w mszy św.

BYDGOSZCZ (Ili) W ostatnim cza­
sie głośne stały się na terenie nasze­
go miasta kradzieże towarów ttp. do­
konywane w kioskach. Mimo Wzmo­
żonej czujności władz, przez dłuższy 
«zas me udawało się wpaść na ślad 
przestępców, aż wreszcie wywiadow­
cy milicji najnieoczekiwaniej „ankrylł 
jedną z działających na tutejszym te* 
fenie szajek żłódżiejskich. Schwyta­
nymi na gorącym uczynku kradzieży 
okazali się mieszkańcy Bydgoszczy 
Wó|cikjewlcz K,, mm. przy Ul, Łą­
kowej 18, J Szymański, zam, przy 
ul. Śniadeckich 43 i J Kaczyński, 
zam. w giefllenku, pow. Bydgoszcz

W toku dochodzeń zdołano ustalić, 
iż oskarżeni dokonali szeregu zwy­
kłych kradzieży 1 jednego napadu ra­
bunkowego. Przestępstwa te ułatwia­
ły |m ich czynności służbowe, gdyż 
pełnili oni obowiązk stróżów nocnych

Wójcikiewicż podczas dochodzeń 
zeznał, że dokonali oni róWnjeŻ wła­
mania do sklepu dawnej firmy »Lw- 
kulliiś'1 (obecnie flpotem*) przy ul, 
Poznańskiej. żablefaj:ic 19 kartonów 
zawierających około 750 tabliczek cze­
kolady. W kradajeży tej Wżięli czyn­
ny udział wszyscy oskarżeni. WójCi- 
kiewlea zdradził również, że z poda­
nymi Wyżej kolegami ograbił z futra 
jakiegoś człowieka, który W późnych 
godzinach wieczornych szedł z dwor­
ca gł w stronę miasta. Zauważyli 
oni wówczas, że nieznany Im obobnlk 
był w stanie pod <łimielonym i to o- 
śmieliło ich do wykonania powziętego 
planu Przystąpili do niego 1 zapro­
sili na wl ..... ________r____ ,
Unii Lubelskiej, Osobnik ów dal się

nakłonić 1 poszedł z tilffij. Oskarżeni 
wykorzystali panujące na ulicy ciem­
ności i Wójcjkiewicz uderzył niezna­
jomego w twarz tak silnie, że ten u- 
padł, Kaczyński skoczył napadnięte­
mu na piersi i nie pozwolił mu się 
podnieść. Następnie ściągnięto ż nie­
go futro, po czym obaj przestępcy 
tir leki i Z chwilą ujęcia oskarżonych, 
W depozycie sądowym znałdtzło się

również futro, które przestępcy Ba­
brali nieznajomemu.

Proces przeciwko trzem przestęp­
com odbędzie się wkrótce przed byd­
goskim Sądem Okręgowym w trybie 
postępowania doraźnego

Ze względu na tę okoliczność pożą­
dane byłoby, aby zgłosił się rów­
nież w prokuraturze Sądu Okręgowe­
go w Bydgoszczy, pok, nr 33 po­
krzywdzony, celem złożenia wyja­
śnień. które Uzupełniły by i potwier­
dziły prawdziwość zeznań ułożonych 
już przez oskarżonych.

Uwaga koGiefy!
Aktualne taniały polityczne, społeczne i ideowe oraz bieżące M‘ 

gadnienia interesujące kobietę —
omówione zostaną na specjalnym zebraniu Stronnictwa 
Pracy w Bydgoszczy W dniu 22 bm. o gods. 17-tej w sal? 
Rzeźni Miejskiej.

Referaty wygłoszą pp.!
WANDA bOGDaNOWiCZOWA Z WARSZAWY 1 
PROF. ROZENTMALOWA Z TORUNIA.

Członkinie Sltontiielwa Prasy, jak również wszystkie kobiety, 
sympatyzujące z ruchem ehrześeijaftsko-spoteeznym — zjawią sie 
ha zebraniu gremialnie.

TEATR POLSKI (Al. 1 Maja). 
Sobota g. 19. 301 Uczeń diabła (p* 
Cenach zniż )

TEATR POLSKI (ul. Grodzka), 
Sobota i nieczynny.

POMORSKI DOM SZTUKI, Sobo­
tą 22 i niedziela 23 bm. g. 19.30: 
Wieczór baletowy z udziałem St Sta­
nisławskiej. H. MftnceWiczówny i 
Zdz. Meusa Wtorek: 25 bm soliści 
Polskiego Radia (Dzięgielewski. Kar- 
daś 1 Łagunówna).

TEATRY śWlETLNEt Pomorza­
nin: Kobieta sama Polonia: Robert 
1 Bertrand Gryf: Dni szczęścia. 
Orżełt Manewry miłosne. Wolność: 
Zamieć śnieżna Bałtyk: Płomień nl« 
zgasł,

DY2UR APTEK: Pml babedMeffl. 
Al 1 Mają 6 teł 23-46, Pod L*eto 
Grunwaldzka 37. 6el 84-B1

TELEFONY 1 KomesMa miaeta
MO 28—47 Pogotowie Ratunków* 
19-00 straż Pożarna 11-U 
tn i astową 00

KIE

Ofiara katastrofy na ul. Kujawskiej
odzyskała przytomność, szofer był w stanie nietrzeźwym

BYDGOSZCZ (re) Jak już donieśli­
śmy w numerze wczorajszym na ul, 

Tzystąpili do niego 1 zapro- Kujawskiej wydarzył się hieszcżęśli- 
ódkę do restauracji przy ul. wy wypadek.

i Obecnie dowiadujemy się nowych

ŁwwrewfAfrt 
konfatrftu tr Hrutmeli 
InAczy zr Kydytutzczy
Dnia 2® i 23 tnfliea o go®. 19 30 

eńła Bydgoszcz spotyka sie na 
„wieczorach baletowych" w Pomor­
skim Donro satuuti. W tej jednolitej, 
ezyeto tanecznej imprezie ajtsymy 
tańce solowe 1 duety w wykoftatMU 
tnanych- utalentowanych artystów 
baletu: SłanWawWkiej, MańceWiczóW- 
ny 1 Meusa.

Stanisława Stanisławska reprezen­
tuje przede wszystkim taniec klft- 
sycnhy, a Halina MatlteWlfczdWM, 
naurndeona erebrtlyłh medalem fta 
nti<?d«y«armlt>Wym konkursie tańca w 
ł. 1939 w Brukseli, jest przedstawi* 
eielką tańca wyzwolonego. Obydwie 
tancerki poza tytn tańczą cały szereg 
tańców eharaktetystyrmytSr Wie* 
sław Metm jest taticetzeffl o zdolmp 
ściach wybitnie charakterystycznych. 
Wystąpi on w duetach ze Stattislaw- 
kkfl.

Bilety de nabycia od środy 19 bm. 
w kasie Potnorśkiego Dołnti Śstukf 
od godz. 15—la t w dniu przedsta­
wienie od 1A

J. E. ks. biskup Bernacki
gośckm młodzieży gimnazjalnej Bydgoszczy

BYDGOSŻCŻ (iża) W ub. środę 
przebywał w Bydgoszczy w charakte­
rze ftieoficjalnym JE fes. biskij^ Łu­
cjan Berhacki « Gniezna.

Kk.- biskup, który W czasie swej

obecności w Bydgoszczy zamieszkał 
U dziekana bydgoskiego kś, kan. Ko­
nopczyńskiego, udzielał w godzinach 
popołudniowych uczniom Państw, 
Gśmn. i Liceum nr 2 i tif 4 w liczbie 
około 1000 sakramentu biefzmówatua.

szczegółów nieszczęścia. Ulicą tą w 
kierunku Zbożowego Rynku jechał sa­
mochód osobowy firmy Tyiewskl (ul 
Matejki 6) prowadzony przez szofe­
ra Bt, Ojewskiego. który w pewnej 
chwili najechał na motocykl klefowa* 
ny przez pewnego mężczyznę. Na 
skutek karamboltt motocyklista doznał 
ogólnych obrażeń i pęknięcia czaszki, 
co stwlerdżono w Szpitalu Miejskim, 
gdzie w dniu dzisiejszym po odzyska­
niu przytomności ciężko chorego, usttu 
łono jego nezwisko Jest nim Michał 
Brzeziński, sam przy ul. Sokoła 4

W czasie dochodzeń MO stwierdzi­
ła, że szofer samochodu był w stanie 
nietrzeźwym,

Sobota, 22 marca IM? r.
6.00 Progr. og-polski. 8.50 Aud. 

dla szkół: „Upadek smętkowego 
panowania’ opr. T. Bąbłewskl. 9 35 
Wiad. miejsc, i ogł. 9 46 Progr. 
dla radiowęzłów, 11.87 Progr. og- 
pblski. 14.00 Inform, miejsc. 1410 
Muz, operetk. 14.45 Kursy radiowe 
dla nauczycieli: Wybrane zagad­
nienie t geometrii MMlłlyninójt 
równanie linii prostej; opr. W. Bo­
rowski. 15.00 Progr. og-polBłtt 19,16 
Aud. dla młodzieży: .,O Komunie 
Paryskiej ' opr. i. (Jleckó. 19.35 Muz 
tMł. 19.57 Progr. og-polski. 23.30 
Koncert życzeń. 23.55 Zak. aud

Z APROWIZACJI

(a) TUR urządza w dniu 29 marca 
br. b godz. 11 w sali teatru przy ul. 
Grodzkiej .Akademię Kościuszków^ 
eką” połączoną z występami arty­
stycznymi. Kierownictwo objął reży*« 
ser Teatru Polskiego p Tadeusz Mus® 
kat

Na powyższą uroczystość TUR za­
prasza wszystkich obywateli miasta 
Bydgoszczy, Wstęp całkowicie bez­
płatny. Sala dobrze ogrzana.

Zuchwała kradrlei 
materiałów wełnianych

BYDGOSZCZ (fe). Niezwykle imia> 
lega włamania dokonano w nocy « 
17 na 18 bm. do sklepu Mawałmczegó 
p. Popławskiego pray ul. śniadeŁ* 
kich 2. Prey pomocy pedtobionego 
kluęea zuchwali włamywacze Wtarg­
nęli do wnętrza sklepu, skąd Wynie­
śli duże ilości materiałów przeważ* 
fli« wetnianyeh, łącznej wartości 
1.000.000

Według otrzymanych dołycntzas 
informacji szajka złodziejska plano­
wała teil ftapad od dłuższego Caasu. 
Zaobserwowane podejrzane indywi­
dua, któte pod pożtbtem Wahyeb’ za­
kupów zaglądały ceńsio do sfcleou, 
prawdopodobnie dla toriehtewafila 
sie eo do ilości materiałów. Mimo te, 
te Sprawcy włamania Zdołali wraz a 
łupem zbiec pod osłona Poey, zostali 
jednak rozpoznani. Należy wlec spo- 
dZiewać się, że dzięki energicznym 
dochodzeniom funkcjotiatiuszów Wy­
działu śledczego MO, no chi rabusie 
itiż W najbliższych dniach ' zostaną 
Ujęci.

(fe) Amatorzy Sportu rowerowego 
Nieznani sprawcy dokonali kradzieży 
dwóch rowerów marki „Orgitial- 
Rekorti” nr 1910 z podwórza domu 
ptay Ul. Jackowskiego 17 ba szkodę 
p. Floriana Piekarskiego, oraz po* 
zóetawjony bez opiekj przed sklepem 
tzeżnickim przy Starym Rynku nr 1 
na szkodę p. Karola Maciejczaka.

(fe) Przy pomocy podrobionego 
klucza weszli nieznani złodzieje do 
sklepu błaWatniczego p. R Popław­
skiego, przy ul. Śniadeckich 2, skąd 
wynieśli znaczną ilość materiałów 
wełnianych wartości około 1, ooo OOO 
złotych.

(fe) MO prowadzi postukiwania 
.za sprawcami kradzieży 4 butelek 
wody sodowej z Bydgoskiej Spółdz. 
Spożywców przy Al, 1 Maja 99.

(fe)O przywłaszczeniu ptwez niez­
nanego sprawcę silnika marki 
„Sachs”, oddanego do naprawy do 
Państw Warsztatów . Samochodo­
wych zgłosił do MO poszkodowany 
p, Br Szukała.

czy
Wyjeżdżając do świeci a w dniu 
hm, stanęłam w kolejce przed

' BYDGOS2CZ (bhs), Ptzed Sądem 
' ’kręgowym stanął Hetmaan Kistler, 
zam. w NowejWst Wielkiej, Kistler m<x ivii uu swwva vzrtMii&rtir^v, zavi uu- J \

nionego W PKP Kiedy p. Urtnowski M oskarżdtiy o przynależność an od- 
zwrócił się po odbiór butów, nieucz- «tdt«tt»WYęh. NSttJAP i pel-

• t r •- . -..................i . ninma n.iz^ri £i«n>ir.r> ńi L" 1 nt-ntAżrt lysted

(fe). Nieuczciwy szewc, P. B. tti*t- 
nowskj Oddał buty telem naprawie­
nia jch do szewca Okońskiego, zatrud-

eiwy szewc odmówił ich wydania.

Scharfiihrer uniewinniony
ale musi opuścić granice Polski

nienie w nich funkcji kierownicze’

Nowy cennik na artykuły źywn.
BYDGOSZCZ (Wj) Na posiedzeniu!Czarskie 520 zł; masło wiejskie 460 

miejskiej komisji cennikowej ustalo-lżł; cukier 175 zł: kawo ziarn 1.250 
no cennik artykułów pierwszej potrz.e-lzł; herbata 2. 350 zł; sól 10 zł) mięso, 
by obowiązujący ha najbliższych 10 
dni, Stwierdzono że na odcinku febóż 
nastąpiła pewna stabilizacją, a obser­
wowana w ostatnich dniach 
nległa zahamowaniu.

Nowy cennik przedstawia 
stępujące (ceny za 1 kg): 

chleb żytni 30 zł; bułka 5 zł; 
chleb pszenny (500 gr) 45 zł; mąka 
żytnia 30 zł; mąka pszenna 80% 80 
Kł; kasza jęezm. 38 Zł; groch .Victo­
ria" 50 zł; fasola 65 zł; buraki 29 zł; 
marchew 20 zł; kapusta śwjeża 30 żł; 
cebula 60 zł; mleko 28 zł; masło mle-

zwyżka

się na-

wołbwe 220 zł; cielęcina 200 zł: kotlet 
Wieprs, 360 zh szynka 250 zł; łopat* 
ka 250 zł; karkówka 250 zł; podgardle 
290 żłj boczek 250 zł; żeberka 230 zł) 
golonka 200 zł; głowa 120 zł; stópki 
100 zł; słonina 300 zł; sadło 320 złj 
wątroba i ozór 255 zł; płuca 120 złj 
smalec 400 zł,

W stosunku do poprzedniego cen­
nika podniesiono więc jedynie cenę 
ehleba pszennego o 8 fcł, mąki pszen­
nej 0 9 zł. grochu o 5 zł. masła mle­
czarskiego o 20 z| i herbaty o 350 zł. 
Obniżona została cena kawy o 50 zł. I

Oskarżony przywar się, że należał 
do SA j pełnił tam obowiąwki „Sdbar* 
fuehrera", Ż Niemcami potlleg?.ią‘ 
cytn, jego opiecfe Wykonywał tylko 
muBżtfę wojskową Zaprzeczył, aby 
do Polaków odnosił się źle .PojWiBt- 
Ozili to również świadkowie zezna­
jąc, 1» Kistler nie czynił file, eo by 
mogło przynieść korzyść Polakom, 
lecz również rtie ktrywdził Ich. t 
chwilą wkroczenia wojek niemleokich 
mówił wyłącznie po niemiecku,

Wobec braku jakichkolwiek dowtn 
dńw obciążajątyoh oskarżonego, shd 
przychylił ste do ostatniego tycze­
nia kistlera i wyda) WyrOk uniewin­
niający, zarzRdra jat róWnOrżeśnie 
przekazanie gd odpowiednim wła­
dzom celem wydalenia z Polski.

Lustracja 
biura „Caritas*1

(ize) Ostatnio nacz, dyr .Caritasu* 
ks. Kineckj w towarzystwie ks prała­
ta Tomaszewskiego, przedstawiciela 
noiotill amerykańskiej bawiącego t>- 
becnje Cv Polsce, dokonał lustracji 
bydgoskiego oddziału .Caritas”.

B 
oknem kasy kolejowej. Po zamówie­
niu dwóch biletów zauwa-żylum, że 
kasjerka (jak się później okażało — 
p. BabUłh) wypełniwszy dwa blan­
kiety położyła je na płytce, pobrała 
pieniądze od mojej poprzedniczki 1 
po potrąceniu należności res*tę pie­
niędzy umieściła na ruchomej płytce, 
której całą zawartoś/ zabrała rasem 
i biletami ta pani. Bezpośrednio po 
tym 0. Babula zażądała pieniędzy 
ode mnie i wydala ml reSffitę w kw0= 
cle 389 rf, nie doręczając biletu. Na 
moje pytanie kasjerka odpowiedzią 
ła. że bilety te ptaed chwilą położyła, 
trzeba było je brad, a hie gapić się 
itd. Oświadczyłam, że prżecież nie 
mogłam wiedzieć dla kogo były one 
przeznaczone, Że kasjerka hie nowie- 
działa do mnie ani słowa, że jeszcze 
nłe płaciłam i miałam prawo sadzić, 
iż były one piMteżnaczone dla tej pa­
ni, która Stała przede mną w kolejce.

Młoda wiekiem 1 doświadczeniem p 
Babula odpoH-latlate niegrzecznie, 
podniesionym głosem 1 biletów nie 
wydała, bez powtórnej zapłaty. Nie 
pomogła interwencja u kierownika 
kasy I potwierdzenie prawdy przez 
jakiegoś parta, mimowolnego świadka 
całej sceny. Skończyło się na złoże­
niu skargi W książce zażaleń. Skóń 
czyłn się dosłownie, bo mimo, te od 
6 bm. upłynęło bkflło 2 tygodni, do„ 
tychezas nie otiwymalam żadnegd 
wyjaśnienia.

Mimo woli narzuca się myśl, że 
książka zażaleń kasy dworcowej w 
Bydgoszczy - jest racaej jakimś pa­
miętnikiem niezadowolonych pasaże­
rów. Co mają robić ludzie, którzy t 
winy takiej kasjerki narażeni są na 
nieprzyjemności z powodu tiiedoeiąg 
nięę w urzędowaniu i zmuszeni są 
zrezygnować a podróży, jeżeli nie 
mają pieniędzy na ponowne opłace­
nie kosztów podróży?

Sfdlft ^yt^tniczka 1KP

(re) Bieliznę j garderobę skradli 
nieznani sprawcy z pralni M. Chy* 
rek, Zam przy ul. Polanka 2 m. 2. 
Wartość skradzionych przedmiotów 
wynosi około 100 zł wg cen przedwo­
jennych.

(a) Wydział Apr, | Haadlu m. 
Bydgoszczy zawiadamia, że w pią­
tek, 21 bin., Wyznaczone w 0gh>- 
sZeńiu z dnia 18 bm., sklepy rzeó- 
tllckle wydawać będą w dalszym 
ciągu rąbankę. Zaznacza się, ze 
sklepy załatwiać będą dziennie o- 
koło 1.000 kart, dlatego też W Wy»- 
padku Wyspfżedafiia toWarti upia- 
SZd się wszystkich, którzy. towaru 
tiie wykupią w dniu oznaczonym, 
by nie wystawali bezcelowo w ko­
lejkach. Należny przydział otrzy 
taiają ofli w następnym tygodniu. 
Równocześnie Wydz. Apt-, j U. m 
Bydgoszczy komunikuje, że posia­
dacze kart odzież, zacejestr. na tez 
to. Bydgoszczy, dla których zebra" 
kio materiałów bawełn. w punkt, 
rozdz. na tv kwartał 1946 F. mogk 
realizować hal&żhe iffl punkty W B. 
s. & przy ui. Śniadeckich tó. 1-go 
Maja 31, Wełniany Rynek 4. W 
terminie od dnia 22 Mn. do 27 bm 
Po dniu 27, lii. karty odzieżowe 
realizowane nie będą. Niewybrany 
materiał składy zwrócą do maga* 
zynów .iBpołem". Punkty rózdzieb 
cze rozliczą się z otrzymanych ma* 
terialów do tinla 25 bm„ Bśg do 
dnia 91 bm. w tut Wydz., pokój t> 
Przy rozliczeniu należy prsedsta 
wiś pokwitow, „Spotem1* na zdane 
resztówkl nrnter.

Ref. Apt. I Handlu przy Starostwie 
Paw Bydg. podają d& wiadomości 
mieszkańcom powiatu, iż posiadacze 
kart zywu. tta matzee w czarne od 
25 flo 29 brn. ottżymaó mogą w 
punktach romlż. W poW. p&aUej pe- 
dane art, śyWb.: Kat. I prac. Ż kg 
mąki psseaaej aa kup. 9 2 kg ktm« 
serw tmęBtm.jarzyti. wagi. 1 kg kmi* 
serw tyonyeh albo mieea. na kup. ag. 
1 kg tluśScśtt ne kup. .30, Kat, H prac. 
- i,§ kg mąki turn. &a kup. I, t kg 
kortB: mięsho-jaiwyB. ’wzgl. 0,5 kg 
kopę ryba, albo mięsu, tta kup. 28. 
Kał. HI prać. — 1 kg’mąki nsz. ńż 
kup. 9. Kat. IR _ 1 kgt ffiąki psg 
na kup. 9. DodaL „C" = 0,5 feg ko»* 
śetw mięsno-jarzyn, wzgl. 0,25 kg 
kons. tybft,. albo ffitasft. fta kup. 10, 
0,25 kg tłuszczu na kup. 9. Dodatek 
„0*3", ,,O-P’ i „D‘12” — 2 kg mftki 
psz„ iia kup. 13. Dodatek „M” 0.2S
kg tlusfcz.u ftaxkUp. 15.

Kto z konsumentów w terminie to- 
Wartt nie odbletae, traci prawo do 
przydziału.

W terminie do 24 bm. Kafgafly 
Gminne — Miejskie pobiorą asygna- 
ty-

W Pałach 31 bftr. I 1, 4. punkty ru­
dzielcze toz.iicz.ą cle g rtmin.
Miejsk. ż cipkoftanCgO rOźdżIatlr a 
te t kolei w terminie do 4, 4. br; zło. 
«ą rozliczenie W taŁ tfagędzia.



ILUSTROWANY KURIER POLSKI Nr 79 hm

KOMUNIKATY
Dnia 14 marca 1947 r. zmarl w And­

rychowie śp. Gierałtowice Franciszek, 
lat 39 — burmistrz miasta Pyrzyce, 
W zmarłym tracimy dzielnego pra- 
cownilka, dzielnego organizatora i 
dzielnego Polaka. Śp- Gieraltowicz 
był jednym z pierwszych organizato­
rów samorządu w powiecie pyrzyc- 
kim. Niech mu ziemia lekka bidzie.

(0559r

Niespodziewanie z marł dnia 19. III. 1947 r. 
i. p.

Tomasz Owczarzak 
pracownik Centralnego Zarządu Państw. Zakładów Graficznych 

w Polsce, Okręg Pomorski w Bydgoszczy
W zmarłym,tracimy gorliwego pracownika < dobrego kolegę. 

Dyrekcja i Pracownicy

W dniu 18 marca 1947 r. godz. 19.30 zmar< >c długich cierpieniach, opa- 
rzony Sakramentom* św. śp.

Konstanty Krawczak
honorowy starszy Cechu Blacharzy Instalatorów w Bydgoszczy

O czym zawiadamia wszystkie zrzeszone cechy ' członków

Związek Cechów
na miasto » powiat Bydgoszcz

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 22 bm. o godz. 15-tej z kaplicy cmentarza 
Nowofarnego do grobowca rodzinnego.

Uprasza Je wszystkie cechy oddanie ostatnie! przysług' Zmarłemu. 9238

Kuchnio pod kierunkiem znanego mistrza F PODEJMY

Kawiarnia - jłesiouratja - 0ar
Klub Rooataiczy pnj L L Ł dawniej „POD ORŁEM" — Bjdgositt, tleje 1 Maja U

W Y D A J E: 
ŚNIADANIA - OBIADY - KOLACJE 

dla świata pracy po cenach przystępnych 
CODZIENNIE KONCERT MUZYK! SALONOWEJ 

Or godz 18 30 do 23.00 

ARTYSTYCZNE CZWARTKI - W SOBOTY i NIEDZIELE TANCE

llllłlllllf lllłlllłlMIf lllllllf lllllllllllllllllllłllll II

DĘTE ?08'
muzyczne instrumenty

1 wszelkie inne, nawei 
zniszczone, połamane 

zakupuje w czasie marca br. 
firma „Muzyka • Nuty” 
Łódź Nawrot 22 cel 137-41 

iiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiumiiiiilii 

Ważne Dla Straiv Pożarnytti!!! 
Przyjmuje zamówienia na sprzęt 
pożarniczy. Na żądanie cenniki. 

NAWAR ECKI STANISŁ*AW
Przedstawiciel na Wybrzeżu

34' Gdynia kląska 49a tal 211-24

Krem„EGO“

S
oiegi 
wągry 
pryszcze 
^delikatnie 

cere 
o nabycia 
drogeriach 
srfumeriach

Wytw.Ctieni.Kosmei. „EDO", Poznań, ul. Bosa 19

Wełne
stale kupuje I zamienia na tkaniny 

. gotowe albo na włóczką maszynową 
« szydełkowa. — Płaci najwyższe ceny.

POLSKA HURTOWNIA 6ALANTERYJNA so<a> Na»wr«»Bw»a®o«o«<» *«• atTCł-asis
Sprzedaż tylko hurtowa ooiOt

Wszelka drobna Galanteria i Konfekcja
Prowincjo za zaliczenie. Cenników nie wysyłam,

Zakupule 
zboże przemiałowe 

dostarczana 
makuchy

Sriłtownik i Olejarnia

Zygmunt Sarnecki
Swiecie n/W. Dworcowa 53 

o Telefon 82

i- - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - -

Wytwórnia Damskiej
BIEUIIW 

milanezowej i szalanzowei 
„SYRENKA*4

HURT ŁÓDŹ » 
K ścłuszki 93 m 25 tel. 189-10

3 
= 
i

WKrAtce
OTWIERĄ M| 
pierwszorzędny nocny lokal = 
n=h fKsJi (?=* n irji ffs. i

Łódzka Hurtownia Artyk.Włókienniczych
Poznań, Św. Marcina 61, tel. 35-40

Aromaty owocowe
Dla przemysłu spożywczego 

-■■■ - i cukierniczego ------ 
F-ka aromatów owocowych 
Łódź Śródmiejska 22. tel- 200-32 

4737r

Koazulcufę 

samodzielnej gosposi 
na wieś ze znajomością dobrej 
kuchni i pielęgnacji chorej.

Adres: 0539
Plebania Mielno, woj. Gdańskie

0495

Poszukują 0443r

IKP
Zgłoszenia IKP Toruń pod 
„nr 666“. o«3r

Szczotki - Pedzle
HURT i DETAL 0312

JAN SYCHOWSKI
^j^Gdynla, Abrahama 71, tel. 266-14

Sztandary 1
Chorągwie, proporczyki, 
paramenta kościelne

Irena Szałowa
Joznań, ul. Szkolna 3

FOTO
APARATł- HDWA 

przybory, papiery, filmv 
chemikalia, klisze

MOTORKI KAJAKOWE I KAJAK) 
poleca — kupale ’03* 

SKŁADNICA FOTOGlUflCZłlO-SPORTOWI
MATRAŚ

BYDGOSZCZ. Aleje 1 Maja .65 w Telekin 29-85

OGŁOSZENIE PRZETARGU
Okręgowy Urząd Likwidacyj­

ny w Bydgoszczy, Aleje 1 Maja 
62, podaje do publicznej wiado­
mości, że sprzeda w drodze 
przetargu ustnego następujące 
towary:

1- Artykuły żywnościowe
2- Chemikalia do konserwa­

cji zboża
3- Skóry świńskie surowe, 

popsute. :-i>“ '•
Przetarg odbędzie się w O. U. 

L„ Aleje 1 Maja nr 62, w dniu 
24. III. 47 o godz. 10-ej — in­
formacje pokój nr 43, III p.

Wykaz towarów na tablicy 
ogłoszeń O- U- L.
Okręgowy Urząd Likwidacyjny 

w Bydgoszczy (0545

Poszukuję przedstawicielstwaMI^"
IKC POSZUKIWANIA 

u i„,ii
Bieliznę damską w dużym 

wyborze poleca Zofia Seraftno* branży spoż -kolon. lub wyro-| 
wicz. Łódń Nowomietska 4.

(2600r

WSZELKIE przybory młyń­
skie oraz artykuły techniczne 
poleca M. Wiktorowicz Łódź, 
Południowa 21, teł 212-19

(0441 r

bów cukierniczych na miasto 
Bydgoszcz i Toruń. Oferty do 
IKP Bydgoszcz pod .,9291". (9291

BK -->»» >1
Wełnę owcza, surową, sku­

puje stale oraz zamienia na 
włóczkę Wiśniewski, Hurtownia 
Wełny Tow. Krótkich, Byd­
goszcz, Wyzwolenia 1, tel. 3084.

(9283

Sklep odstąpię bezpłatnie te­
mu, kto przejmie (zakupi) wszy­
stek towar znajdujący się w 
sklepie, po cenach sprzedaży. 
Sklep jest piękny nadaje się 
na wszystkie branże, znajduje 
się w Łodzi ul- Piotrkowska 
„centrum” — jest wyrobiony i 
dobrze prosperujący. Powód 
sprzedaży: obłożne choroby 
nerwowe- Zainteresowani niech 
wymienią w przybliżeniu sumę 
w gotówce, jaką mogą dyspono­
wać przy obejmowaniu sklepu 
Oferty, obszerne kierować do 
IKP Łódź, Piotrkowska 66. sub: 
. Nerwowy"- (0519

Rutynowana maszynistka 
przyjmie pracę w godz. wieczo­
rowych od 18-ej. Zgłoszenia 
IKP Bydgoszcz pod „553"- 

(0553r
UWAGAI UWAGA I
Urzędy I Instytucje! Przedsię­
biorstwa! Maszyny do księgo­
wania i liczenia „Astra" ja­
ko specjalność, oraz inne liczą­
ce i piszące naprawia fachowo 
dypl- specjalista maszyn do 
księgowania, przebudowa ma- ■ 
szyn do pisania na, układ polski, 
przy większej ilośd na bardzo 
dogodnych warunkach- E- Ka­
miński, Bydgoszcz, Aleje 1 Ma­
ja 25. Tel. 32-85.(0535

Stanisław Mackiewicz, Piła, 
Stalina 43, z Kielm. poszukuje 
rodzin Ławinskich, Solmonowi- 
ezów z Oszmiany. (0555r

Unieważniamy wszelkie zagu­
bione dokumenty, Kusyk Ta­
deusz i Cieślińska Krystyna.

(9268

Foto-Labor, Bydgoszcz, A) t 
Maja 22 kupuje aparaty foto­
graficzne, Contaxy, Leica, Re- 
tyny oraz sprzęt I materiał fo­
tograficzny. Dobrze płaci 

(0320

UWAGA — tylko hurtowo 
skórgumy 3 mm- 4 mm i 5 mm, 
kauczuk do korków • skór gla­
zurę bezbarwną, proszki atra 
mentowe i kleje do dętek ku­
pisz najtaniej- L. Rożnieck’ 
Łódź. Piotrkowska 31 w po­
dwórzu tel 216-57 (0177

Piegi, żółte plamy, opaleniznę, 
usuwa Axela Krem Do naby­
cia w drogeriach(0373

Maszyny do liczenia 2-wu i 
4-rodzialaniowe ora-z aparaty te­
lefoniczne biurkowe, tarczowe 
(wewnętrzne) kupimy. Elektro- 
centrala. Oliwa. Grunwaldzka 
485 (0482

MALCZEWSKI, Kossak Woj­
ciech, Axentowicz, Moniuszko 
i inni do sprzedania. „Dom 
Sztuki" Łódź, Piotrkowska 84. 

(0523

Najsłynniejszy psychografo- 
log darem jasnowidzenia, nie­
omylnie przepowie każdemu je­
go wydarzenia życiowe. Okre­
śli dokładnie charakter, kleru 
nek zdolności, rady, przeznacze­
nie. Napisać pytania, datę uro­
dzenia, załączyć 50 zł zadatku 
Odpowiedzi za zaliczeniem 
..Martyni", Kraków, 
pocztowa 475.

skrytka
(0349

Fabryka „Alfa” w Bydgosz­
czy. Garbary 3, zakupuje stale 
wszelkie ilości srebra (złom, 
monety, wyroby).(0499

Samochód ciężarowy dobry, 
5 tonowy z papierami na dio­
dzie do sprzedania. „Autostop" 
Bydgoszcz, Dworcowa 35-

(9277

PRACA

Pomoc domowa potrzebna od 
zaraz- Zglosz Bydgoszcz, Śnia­
deckich nr 57 w Restauracii- 

(9248

Bydgoszcz, Długa 
dzielnia Pracy". (9271

Victoria — klej kauczukowy 
do dętek po cenach fabrycznych 
wysyła za zaliczeniem „Rekla­
ma", Łódź, Piotrkowska 46.

(0542

Ogrodnik-kwiadarz potrzebny 
od zaraz- Zgłaszać się: Łódź- 
Helenówek, ul. Krajowa 15. 
Tel- 157-04. (0462r

Kuplę domek z ogrodem bli" 
dko tramwaju w Bydgoszczy. O- 
ferty pod „Maria" do IKP Byd­
goszcz. (9284

BK ~>1

Skórgumy po cenach hurto­
wych. różne gatunki i grubości 
wysyfemy za zaliczeniem 
„Reklama" Łódź, Piotrkowska 
46. Wzory na żądanie. (0522

Gospodyni samodzielna star­
sza szuka posady. Oferty IKP 
Bydgoszcz pod „9285" (9285

Radio 3 lamp, uniwersalne 
aprzedam. Oferty IKP Bydgoszcz 
„9275"- (9275

Sprzedamy garnitur do młocki 
54X26 w stanie na ruchu oraz 
bukownik- Mączkarnia Borzy­
mie, pow. Włocławek, poczta 
Choceń, tel- 10. (9290

Buchalter-bilansista poszukuje 
posady w majątku- Zgłoszenia 
w IKP Gdynia pod „Buchalter" 

(054?r

KH szklarski pokostowy i mi­
niowy poleca, Mechaniczna 
Wytwórnia Kitu Łódź, ul- Zgier­
ska 24, tel 120-00 (0374

K »
Radio 5-latnpowe Kosmos 

sprzedam. Kawiarnia Złoty Róg, 
Gdynia, Abrahama 41. (0546r

Kto zwróci dokumenty na na­
zwisko Kusyk Tadeusz i Cie- 
ślińska Krystyna wynagrodzę.

(9269

Fachowca przetwórni owoco­
wo-warzywnej poszukuje na 
wspólnika większe przedsiębior­
stwo handlowo-przetwórcze, po­
siadające sklep dobrze prospe­
rujący. magazyny i pomieszcze­
nia na przetwórnię w centrum 
miasta- Oferty: Sopot, skrzynka 
pocztowa nr 4 „Wybitny facho­
wiec" • (0551 r
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Kto zna obecny adres Ireny 
Lewoniewskiej, córki Zofii i Jó­
zefa, ur. 19. 3- 23 w Grodnie, 
uczennicy gimn- im- E. Plater, 
zamieszkałej do wybuchu woj­
ny sowiecko-niemieckiej: Grod­
no. ul- Wybrzeże im. Br. Pie- 
rackiego 55. proszony jest o 
wiadomość pod adresem: Ga­
wrońska H., Łódź, Orla 15- 
________ (0543

Ktokolwiek wie o losie Bli­
charskiego Zbigniewa z Koło- 
myji, w czerwcu 1946 służył 
jeszcze w WP jednostka nr 2415 
na Pradze, proszony jest podać 
wiadomość ojcu: St- Blicharski, 
Pófczyn-Zdrój. Chrobrego 21.

(9286

Ktoby wiedział o pobycie Ja­
na Gawrońskiego, urodź. 1. 4 
1910 r. Kielce, przed wojną za­
mieszkały 
Łaskawe 
kierować 
„14".

Gdynia, ul. Biała, 
wiadomości proszę 
IKP Koszalin pod 

(0549r

Marię Wiśniewską z Nadzie- 
jów poszukuje Hanka Soroko- 
wa, Gdańsk-Wrzeszcz, Grun­
waldzka 128/3- (0560r

UNIEWAŻNIENIA

Unieważniam zgubioną ksią­
żeczkę wojskową nr 447-273, 
sierżant Stefan Mizeraczyk, 
Bydgoszcz Lenartowicza 32/3, 
Uczciwy znalazca zechce oddać 
za wynagrodzeniem. (278

Unieważniam zagubione po­
twierdzenie zgłoszenia -przedsię­
biorstwa nr 1995, 14. I. 46 dz 
82/46 wyd- Zarzad Miejski, 
Wydz. Aprow, i Handlu, na 
Zdzisława Jarocińskiego sklep 
spożywczy Bydgoszcz, Al- 1 
Maja 156. (9273

Unieważniam zgubiona legi­
tymację ztMŻkową nr 603, wy­
stawioną przez wojew. komendę 
MO Katowice nazwisko Zofia 
Majewska, Kluczborek- (0537

Unieważnia się zgubiony do­
wód tożsamości konia nr 1390. 
wystawiony przez Zarząd Gm-n’ 
ny w Ligocie Zameckiej na na­
zwisko Dąbrowski Andrzej w 
Kujakowicadi Dolnych (0538

Unieważniam kartę rejestra­
cyjna wydaną przez RKU Dębi­
ca na nazwisko Jan Piłat, syn 
Michafta i Heleny, rocznik 1917, 
którą mi skradziono- (0554r

Urzędnik państwowy 8 grupa, 
przystojny, średniego wzrostu, 
lat 46, szuka pani przystojnej 
do lat 36, cel matrymonialny. 
Wdowy bezdzietne lub rozwód­
ki nie wykluczone. Oferty skła­
dać pod B. K. Biuro ogłoszeń 
„Spólnota", Grunwaldzka 36a, 
Sopot- (0513

Unieważniam zagubioną legi­
tymację szkolną i odcinek za­
meldowania na nazwisko Ko­
strzewa Józef, Koszalin, Kaszub­
ska 15. (0550r

Unieważniam zagubione za­
świadczenie rehabilitacji. Cze­
sława Chachulska, Brodnica.

(552r
Unieważniam dowód osobisty, 

dowód tożsamości konia, tymcz. 
akt nadania posiadłości rolnej. 
Franciszek Kuśnierz. Karbowo- 
Brodnica. (552r

Skradzione tymczasowe za­
świadczenie osobiste unieważ­
niam. Gabriela Berendł, Brodni­
ca, Mazurska 25- (552r

Unieważniam zagubione za­
świadczenie rehabilitacji stałej- 
Genowefa Krajnikówna, Karbn- 
wo'Brodnica. ' (552x

Zagubione zaświadczenie stale 
rehabilitacji unieważniam- Wer- 
la Jan, Chojno, pow. Brodnica

___________ (552r
Unieważniam skradzione za­

świadczenie stał% na nazwisko 
Skóizewski Wincenty, Kroto­
szyny Pomorskie. (0556r

z g u b v
Zgubiono portfel z dokumen­

tami na nazwisko WojtaSta Zyg­
munt, Bydgoszcz, Grunwaldzka 
19/9. Zwrot za sowitym wyna­
grodzeniem (9294

MATRYMONIALNE

Fryzjerka poślubi obrotnego 
pana. Oferty IKP Bydgoszcz. 
„Własny zakład"- (0470r

Kawaler lat 28, pracowity, 
niezależny, szuka panny lub 
wdowy- Chętnie krawcową z 
mieszkaniem- Cel matr. Oferty 
IKP Bydgoszcz, pod ,,9259’’

(9259
Wysoka, przystojna blondyn­

ka 25 letnia krawcowa z braku 
znajomości pozna pana dobre­
go charakteru, wymagany wiek 
do 35 lat Cel matr- Oferty do 
TKP Bydgoszcz pod „Serce".

(9257
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Kojarzymy małżeństwa szyb­
ko. dyskretnie moc bogatych 
oartil. liczne oodziękowanla. 
-ódź 1 skr 163 (0087

Manikurzystka pozna odpo* 
wiedniego fachowca- Cel matry­
monialny. Oferty IKP Bydgoszcz 
„Sklep"- (470r

Pana do lat 45 bez nałogów, 
mieszkaniem Bydgoszczy na sta­
nowisku pozna materialnie nie* 
zależna- Cel matrymonialny- O* 
ferty IKP Bydgoszcz pod „Trzy­
dziestoletnia". (9287

Samotny 40-letni, przystojny, 
dobry rzemieślnik, poślubi pan­
nę lub wdowę do lat 40-tu, naj­
chętniej z jednym lub dwój* 
giem dzieci. Oferty kierować 
Poste Restante Częstochowa, 
Poczta Główna nr 666. (0541

Która x pań zamożniejszych, 
niezależna i szlachetnego serca, 
do lat 35, ch-ciałaby mieć przy­
jaciela i gospodarza domu, lat 
41, ciemno-blondyna, osamotnię* 
nego, o prawym charakterze- 
Cel matrymonialny. Poważne o 
ferty wraz z fotografią za zwro­
tem kierować: Gdynia — Poste- 
Restante dla ,,S" okaziciela le­
gitymacji 79500- (0548r

Humor zagraniczny

— Gdzie jest kasjer?
— Pojechał na wyścigi.
— Jak to? w godzinach biuro­

wych?
— Tak- Powiedział, że to je­

go ostatnia nadzieja wyrówna* 
ni a książki kasowej-

(London Opinion)
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